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Cena łfi groszy

N IEZALEŻNY DZ IEN N IK  DEMOKRATYCZNY

Wyrok na kłajpedz»an. —  Echa chaosu europejskiego nad Bałtykiem.—  
Instytut bałtycki. —  S. K. O. —  Sachalin dla Japonii, — Zakazane  
g o d sn y  handlu. — Co mówi i p s z e  powoienne pokolenie.

Wyjaśniano obustronny punkt widzenia
w rozmowach angielsko-niemieckich w Berlinie

Ostatni dzieli rozmów
BERLIN  (Pał). W e wforclk o god;-. 

10.30 rana jpodjęte zostały w dalszymi 
ciągu rozm owy inmistrow brytyjskich z 
przedstawicielami rządu Rzeszy. Łozino­
wy toczyły się do godz. 17.30. Okuto g. 
14-ej nastąpiła krótka przerwa obiado­
wa.

Stosownie do> celu w izyty min fet rów 
angielskich głównymi tematem rozmów 
byjły pr z ed e ws z ysl >k te m wyczerpujące 
wyjaśnienia słaJiowiśka Niemiec co do 
ftotszczególnych zagadnień zawarlycli w 
koni unikacie londyńskim z 3 lutego.

W. kwest fi rozbrojenia kanclerz Hi-; 
tler postawić aniał tezę, że N/CinCy prze­
prowadzą rozbrojenie w tym samym za­
kres/" co inne mocarstwa. Podstawę te-, 
go stanowić musi uznanie równości Nie 
miec w koncernie paustw europejskich. 
Kanclerz oświadczyć miał, że nie może 
udzielić żadnyrh istotnych koneesyj w 
dziedzinie zbrojen. jeż* li Sowiety sie zgo 
dzą się na obniżenie swoich sił zbroj­
nych i przeniesienie większości tych sił 
z zachodu na wschód. Zaznaczyć należy, 
że kwest ja zftroień sowieckich odgrywa­
ła dużą role w argumentacji strony nie­
mieckiej. Ciekawy szczegół rozmów sta­
dowi fakt. że na ścianie saJi konferency j 
nej rozmieszczona została wielka mapa 
E uropy , ilustrująca zbrojenia państw en 
ropejsikich na którą przedstawicieli Nie 
miec wielokrotnie wskazywali.

W  trakcie rozm ow zaszedł nicpr/.i w . 
d/iamy incydent, W  pewnej chwili z ja ­
w ił się na sali adjutamt kanclerza 111 
llera, wręczając mu wiadomość o wyro­
ku w procesi" kłajpedzkiin. Pirzy tej oka 
zji poruszono również sprawę ktajpędz- 
ką.

Kwest ja tło ty niemieckiej nic była 
podonao poruszana

.Sprawa systemu paktów oezpieczeń- 
stwa stanowiła jednak temat żywej wy > 
miany zdan. Ih-zrdstawieiele Nieaniec 
oświadczyć mieli, 'że w zasadzie Rzesza 
gotowa jest powrócić do Ligi Narodów, 
przyjmując tem samem pakt genewski, 
uzależniając jednak swą decyzję od po­
stulatu równouprawnienia

Po wyłus/.i zeniu stanowiska Niemiec 
kanclerz oświadczyć miał, że powiedział 
w s zy s tk o , co m iał do powiedzenia, doda­
jąc ze swej strony, że czeka na odpo­
wiedz mocarstw zachodnich, którą spo­
dziewa się usłyszeć w Stresie bądź w dro 
-dze dyplomatycznej.   „

Komunikat urzędowy
BERLIN , (Pat). Dziś ukończone zo­

stały o eodz 17.30 ostatecznie niemiecko 
angielskie rozmowy. W  wyniku tych roz 
m ew ogłoszono następujący urzędowy 
komunikat

Rozmowy niemiecko-aiugielskie p ro­
wadzone z jednej strony pomiędzy sekre 
tarzem stanu uo spraw zagr. sir Simo­
nem, lordrm pryw atnej pieczęci Edenem 
» drugiej przez kanclerza Rzeszy i mini­
stra spraw zagr. Neuratha w obecności 
ambasadora brytyjski! go Ph/ppsa. i ko­
misarza Rzeszy von Ribbentroppa, 'które

Od lewej. Etten, kimon, 
Hitler, Ncurałh.

toczyły się w ciąigu osibiitnich dwuch dni. 
ukończone /.ostały dziś wieczorem.

Omawianym tematom byty zagadnie 
nia zawarte w komunikacie londyńskim 
z 3 lutego. Rozmowy prowadzone b>ł> 
w duchu zupełnej szczerości i bardzo 
przyjaznej formie, doprowadzając do 
całkowitego wyjaśnienia obustronnych 
punktów widzenia.

.Stwierdzono przylom. że celem puli 
ty k i obu rządów jest zabezpieczenie i 
ustalenie pokoju w Europie przez popie 
ranie m iędzynarodowej współpracy. Mi 
nistrowie brytyjscy i niemieccy przeko­
nani są o korzyści bezpośrednich roz­
mów, które obecnie toczyły sie

Simon powraca jutro drogą powietrz­
ną z. Berlina do Londynu, Eden zaś wy 
jeżdżą w dalszą podroż, jaka była prze­
widziana. do Moskwy, W arszawy i P ra ­
gi-

Min. Simon wyraża zadowolicie 
z rozmów w Berlinie

i ?apcwkdd dalsze ^rnfercnrh
BERLIN ,.‘(Pał). Podjęte dziś rano roz 

mowy niemiecko-ungiełśkie przerwane 
zostały po trzecti godzinach o g. 13,30. 
Następnie odbyło się w ambasadzie an­
gielskiej śniadanie z udziałem kanclerza 
Rzeszy, członków- gabineiu Rzeszy oraz 
wybitnych przedstawicieli parlji narodu 
wo,socjalistycznej i armji. Dalsze rozum 
wTy prowadzone będą popołudniu.

BERLIN. (Pat.) Dziś .© godz. 19-ej w gmachu 
uiubas (lv brytyjskiej odbyła się konferencja 
prasowa, nu, którą przybył min. Simon w t-wie 
min. Edena.

Minister Simon oświadczył przedstawicielom 
prasy, żc m/mowy berlińskie zosłaiy dziś po 
południu ostateczne zakończone. W  wyniku Ich 
a-ydano urzędowy komunikat. Simon, odczyta w

TELŁF. O D WŁASN. K O RESP. Z  WARSZAW Y.

PO UCHWALENIU 
KONfEJ KONSTYTUCJI

Sejm zbiera się we czwartek. —
Na czele rządu stanie prezes Sławek?

Wcwwaj marszałek Sejmu zwołał 
posiedzenie Izby ua czwartek na gotlz. 
12 w poł. Na porządku dziennym znaj 
dttje s/ę tylko 1 punkt, a mianowicie za­
twierdzenie protokółu poprzedniego po­
siedzenia Sejmu, na którem jak wiado­
mo, uchwalono poprawki Senatu do Kon 
styłueji,

Zwotan/c Sejmu spowodowani zosta­
ło złożeniem przez pos. Stanisława Stroń 
skiego sprzeciwu przeciw zamieszczeniu 
w protokóle uchwały Sejmu o pizyjęciu 
przez Sejm poprawek Senatu do Konsty­
tucji. Uchwałę tę pas. Strouski uważa 
za n/cwazną

Po posiedzeniu Sejmu ukażą się de­

krety Pana Prezydenta Rzpl/tej o zam­
knięciu sesyj parlamentarnych.

.lak utrzymują w koła‘ !i politycznych 
bezpośrednio po zamknięe/u sesyj na­
stąpi rekonstrukcja rządu. W  chwili o- 
beenej trudno jest przew/dz/eć czy i w 
jakich resortach zajdą zmiany. W  ko­
łach politycznych utrzymują jedynie, że 
w każdy m razie nastąpi zmiana na sta­
nowisku premjera / że stanowisko to ob­
jąłby obecny prezes BBW R płk. Sławek 
jako jeden z głównych twór>'mv konsty­
tucji na terenie parlamentu.

Jako szef rządu płk. Stawek wcielał­
by w życic przepisy nowej ustawy kon­
stytucyjnej.__________

s/y tekst komunikatu, wyjaśnił następnie w kro i 
kiem przemówieniu motywy, które s m r  odowajy 
ooeene rozm owy w Berlinie.

Rząd brytyjski uważa za ważny moment współ 
ne .isnhiste zetknięcie się ministrów brytyjskich 
, kuneierzem Hitlerem. Potrzeba lego ‘ bezp©śrefl 
niego spokania uznana została lów u ież w  k« 
muiilk u-io londyńskim, ustalonym pomiędzy 
przed stawie iele.mi rządów francuskiego i angiel 
sklcen. Simon odczytał odpowiednie ustępy z ko 
inunikdtii londyńskiego- podkreślając, iż aż w 
dwóch miejscach wymieniona została potrzeba 
rozmów i, Niemcami Rząd brytyjski w komunl- 
kaci? tym widział uzasadnienie do przyjazdu swo 
ich przedstawicieli do Rerłina, niezależnie od 
protestu zawartego w swej nocie do nans u nie 
mieckiego.

Tem af rozm ów toczył się, jak wynika w iooca 
nie z dzisiejszego komunikatu koło punkłów za- 
wariyeh w  komunikacie londyńskim, a zatem; 
bezpieczeństwo, rozbrojenie, system paktów. W  
ro,-mowach nie zmierzaliśmy do siągnięeia u- 
kładu, dla nrostej przyczyny, że celem naszej 
podróży było poinform owanie i że w  carosel 
rozm ów obecnych niema mowy o  układzie (agre- 
cment) niemiecko angielskim lecę o  okładzie 
■ogólnym (pen er aj ugreement). w  kffflrym mają 
wziąć udział wszystkie państwa Dowodem leso 
stanowiska angielskiego są podróże lorda Ede- 
na do Moskwy, W arszawy i Pragi.

N ie -m icrzaltśmy do osiągnięcia jakichś kom 
petencyj opartych na wzajemnym targu lecz do 
n -czerp.i ii ci co poinformowania się. Spotkanie 
obecne jest jednem z mnjncyrh po sobie kolejno 
naslaph dalszych spotkań. W  cfairn rozm ów 
wyjaśniliśmy i  rozpatrzyliśmy nasze stanowiska. 
Najlepszem usunięciem rozbieżności stanowisk 
fest Ich oiw arte wyjaśnienie. W spom inając o  
toczących się rozntoy ich , Simon wskazał na 
'rodności tej niezmiernie skomplikowanej ro ­
boty 1 zakończył, wyrażając z naciskiem, głębo­
kie zadowolenie z  przyjazdu de Berlina

Eden wvlerhał 
do Moskwy

BERLIN, (Pat). Lord Eden wy jeżdżą 
dziś o godz. 24-cj pociągiem pośpiesz­
nym wprost przez Warszawę do Moskwy 

BERLIN, (Pat). I)ziś warszawskim 
pociągiem pośpiesznym opuścił Berlin 
lord pieczęci prywatnej Eden, udając s/ę 
bezpośrednio do Moskwy. Tym samym 

fr pociągiem jedzie również do Moskwy 
ambasador turecki przy rządz/e ZSRR.



K E R -iG R " z dnńi 27-gu maren E5‘ir> ?,

V  yrok w procesie Kłajpedzian
4 skazano na śmierć, 2 na dożywotnie więzienie, resztę na kaiy 

cd 1 t o k u  do 12 lat więzienia. 35 uniewinniono.
RYGA (BAT) —  Z Kownu donoszą: 

Od wczesnego runka guiueli ministerstwu 
spt.iv ieill/wo.śei, w którym toczył sio 
proces kłnjpt-tlzki, jest v oblężeniu. Ga­
leria przepełniona publicznością. Na sa­
li oliceny jest charge d‘aftaires brytyjski 
PRAKSTON. który jednocześnie jest 
przedstawicielem mocarstw —  syguu- 
tarjuszy konwencji kłajpedzkiej.

O godz. 0.45 przewodniczący trybu­
nału Fanmas ogłasza wyrok.

4 OSKARŻENI PREIS. IłOL, LEPA, 
i WAGANAS, ZABÓJCY JEZUTISA, ZO­
STALI SKAZANI NA KARĘ ŚMIERCI 
przez rozstrzelan/e oraz na koiif/słcatę 
majątków.

2 oskarżeni Johno i Ernest Wallas 
za usiłow anie zabójstw a, skazani zosta­
li na dożywotnio więzienie i konfiskaię 
majątków.

Z pośród przywódców politycznego 
ruchu uarodow o-swjalistyeznego Aon 
man i Rerłułaja skazani zostali na 12 lal 
ciężkiego więziciiia.

8 dalszych oskarżony cii na 10 lat cię­
żkiego więzienia.

4 dalszych na 8 lat ciężkiego więzie­
nia Wszyscy oni pozatem skazani na 
konłisKatę majątków

Reszta oskarżonych skazanych zo­
stało na kary więzienia od roku do <i. 
85 osób uniewinniono.

Try banał uwzględnił naogół wnioski 
pcokiiratora. jeżeli chodzi o morderców 
jezuti.sn i tych, którzy usiłowali zamor 
duwać Lopsa. Natomiast w stosunku 
do politycznych przywódców rucliu sad 
zastosował kary łagodniejsze od żada-

St?now>sko H tlera
LO ND YN. (Pał). Prasa donosi z Ber- 

lina. ż( w czasie poniedziałkowych roz­
m ów  z ministrami arigielskimi, kan::Jorz 
Hitler kłaść miał głównie nacisk na nie­
bezpieczeństwo sowieckie, jako uzasad­
nienie sprzeciwu Niemce przeciwko u 
działowi w jakiimfkolwiek pakcie wscho­
dnim opartym na wzajełnm j poino \
YIfiler tlomagał się również zabezpieze- 
n/n praw niemieckich w Kłajpedzie.

W  sprawie niepodIcgl°śei Austrji sta 
nowisko Hitlera ma być hardziej ugodo­
we. ale domagać się miał on takiego 
slonm iłowani;) initerewencji. aby w y­
łączała ona także ingerencję wioską w 
.sprawach ;m>lrjackieh.

Fiandin gitów wziąć się
do kija

PARYŻ (Pat). P m n je r  Fiandin wy­
głosił wczoraj w YTnCennes przem ówie­
nie na leniał zagadnień związanych z po 
I “tytka wewnętrzną Francji.

Prom jer nazwał tych, którzy uważa­
ją, ż.c kra j pozbawiony jest dowództwa, 
neurastenikami kija. Fiandin pociesza 
ich że, jeśli trzeba będzie (którego dnia 
uciec się do kija, uczy ni <to i bronić bę­
dzie republiki przed wszyStkiemi je j nie­
przyjaciółm i Dalszą troską szefa rządu 
jest nieskończona gadanina i chaos fceo- 
rv j i programów politycznych.

JapunJ* zgłosiła udzfał 
w konferencji w sprawie 

zbrojeń'niemieckich
PAR\TŻ, (Pał). .,Lc Małin“ donosi z 

łbkio, że podsekretarz stanu w minister 
istwie spraw zagr. poinformował wczo­
raj ambasadorów Francji i Anglji, iż Ja- 
ponja skłonna byłaby ewentualnie wzia. 
udział w konferencji m iędzynarodowej 
mającej na celu zbadanie następstw 
wprowadzenia w Y-emczech, ołtowiazko 
w ej służby wojskowej i ieikszeniu b 
czeł>nego Rekbswehry.

ucj przez prokuratora. Nikt bowiem z 
meGi nie został skazany na karę śinierm

BERLIN. (Pat.). Z Kowna donoszą 
Ogłaszając wyrok w procesie kłajpedz 
kun, sąd wniósł pro.»bę do |irczydenta 
Smetany o ułaskawienie oskarżonych 
Molinnusa i Kuhbutala, oskarżonych na 
półtora roku ciężkiego więzienia z za­
mianą na zwykłe więzienie.

CZY W YROK BĘDZIE ZŁAGODZONY.

LONDYN. (Pat). Reuter donosi z 
Kowna, że prawdopodobnie wyrok śni/et 
ci na czterech narodowych socjalistów 
niemieckich z Kłajpedy będzie złagodzo­
ny i zamieniony un dctży wytnie więzio- 
me.

O m 'RŻENIE V\ NIEMCZECH.
BERLIN, (Pat). Żarów no opinja pu 

biieziia Niemiec jak i urzedoyva prasa 
niemieeka niezwykle ostro reaguje na 
wyrok sądu kowieńskiego w procesie 
n/etmów kłajpedzkich. Dzienniki nie- 
mieekie nazywają werdykt ten dokuinen 
tem krwawrego łerorti i poliezkiem wy­
mierzonym poczuciu ptfnwa Europy oraz 
w yrokiem barbarzyńskim.

B a w m B H H H n H B

Dzienniki apelują jednocześnie do 
mocarstw sygnatariuszy, aby iiitcrwcn- 
jowały energicznie u rządu litewskiego

„Deutsche Allgemeine Zidtung“ zwra 
ca uwagę na konsekwencje wynikające z 
wyrobu koyvfeńskiego dla Rzeszy, o ile 
chodzi o stanowisko Niemiec wobec pak 
tu wschodniego. Czyż rząd niemiecki ino 
że zawrzeć pakt z takicini państwami 
\y scliodniemi jak Litwa, skoro się zadaje 
gwałt Kiajpedzi,. Odpoyy ledź jest zbyte­
czna. Kwest.ja Kłajpedy stała się dziś 
bardziej niż paląca, konkluduje organ 
niemiecki.

BERLIN, (Patj. Niemiecki „Vclks 
buiiii‘‘ ogłosił protest przeciwko wyroko 
wi kowieńskiemu, oświadczając, iż orze­
czenie litewskiego sądu wojskowego po­
twierdziło przy puszczenie, iż skazanie 
Niemców kłajpedzkich oyło już zgóry 
posianoyvionc. I*rz» bieg rozprawy, wedle 
oświadczenia ,.VolksbuiidiiJ', nosił wy 
raźne cechy tendencyjnego i polityczne­
go procesu. Wyrok rozdarł na nowy ra 
nę w Kłajpcdziej która nigdy nie da s/ę 
zasklepić. Z piersi całego narodu wydarł 
sic okizyk oburzenia i protestu: Spraw ie 
dliwości dla Kłajpedy

Historyczne posiedzenie

Mon liiJ,l(>.rvc/nt^o poMoiE irią Scjmo w jlo/u -M In- Pa Utorem mhwaloitu '/ostała 
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nm MBiiMMTTnri— r ~ - ~ - “M mma —  mmmm ammmat i

Podziękowanie 
Marszalka Piłsudskiego

za iyczenia w dniu imienin
WARSZAW A, (Pat). Sekrótarjat oso­

bisty Parna Marszalka Piłsudskiego z po 
lecenia Pana Ma. -za!ku dziękuje, tym 
w'szyst'kian w kraju i zagranicą, którzy 
tv dniu 19 marca złożyli życzenia bądź 
os oh Ecie, bądź piseann;ie, bądź iui ręce 
w railz i stowarzyszeń.

Marszałek Piłsudski
obywatelem honorowym p  

pow. cząstochiwsKiego 
I Sosnowca

CZĘSTOCHOW A, (Pat). Nu wieść o 
uchwaleniu konstytucji do Częstochowy 
przybyli przedstawiciele wszystkich 
gmin powiatu i na uroczysłem zebraniu 
uchwalili nadać Marszalkowi Piłsudskie­
mu obywatelstwo honorow i wszystkich 
gmin powiatu częstochowskiego. W  naj 
bliższych dniach uda się do Warszawy 
delegacja l>y wręczyć Panu Marszalkowi 
dyplomy obywatelstwa honorowego.

SOSNOWIEC, (Pat). Na wniosek ma­
gistratu rada miejska w  Sosnowcu po­
stanowiła nadać obywatelstwo honoro­
wi* Marszałkowi Piłsudskiemu.

Protest Polski 
w Gdańsku

GDAŃSK, (Pat). W obec powtarzają­
cych się w ostatnich czasach aktów ter­
roru w Lstosuniis.ach do Polaków, kom i­
sarz generalny R. P. Papę inlerwi njował 
ustnie i jpiśmh amie u prezydenta ■'(matu 
Greisrra.

Teror narodowo-sotjali- 
styczny w Gdańsku
GDAŃSK, vPatt.). W miasteczku Ny- 

tych uczestnicy pochodu tarodowo-so-
ejalislycznego wtargnęli do mieszkania 
byłego- radnego socjalistycznego Haen 
dla wyciągnęli ;go z łóżka i pobili dotk li­
wie.

Raendla w stanie ciężkim przew iezio 
no do szpitala. Napastnicy wdarli się rów 
nież do mi( s/kania innego działacza so- 
cjalislycznego Zinaitisa, pobili go i jego 
całą rodzinę, przyczem doszczętnie zni­
szczyli mieszkanie. Napastnicy w lekli Z.i- 
natisa przez ulice .nLasleczl.a <!<: ratusza 
i oddali go iv ręce policji.

Policja umieściła Zinatisa w gruszek 
ochronnym.

t.NGY DENTY.
GDAŃSK (Pat). Na terenie wolnego 

miasba Gdańska wydarzyły się dwa ificy 
denly z Polaikami, którzy nie salutowali 
sztandarów narodow o-socjalis [ycznyeh.

Pracowity dzień Senatu
l\'Al!S/.A\\".\. (EU., Porządek obrad dzisiej­

szego plenarnego posiedzenia Senatu liyl liardz i 
ołitity za wie r a-l bowiem .‘il punktów. Debato­
wano nad projektami ustaw uebwalouenii ostał 
nii> przez Sejm.

Senato-r Dąmbsld zTelerow nl projekt ustawy
0 kliisyfi-kneji gn in lów  dla piKlalku gruiPiiwegn. 
po omówieniu postanowień projektu mówca 
podkreślił konieczność wykonania kiasyjiikacji 
przez fachowy- nparat, w- pófdziakmia spnlecz.'li­
stwa Tolni-czego i  unikania biurokralyzacji. 
W szystkie te momenty ustawa należycie gwn- 
'aantuje. i diatojjo, zdaniem sprawozdawcy, sta- 
nnwić będzie cenny instrument w uporządkewa 
niu podatku piuntowego. W  glosowaniu ustawę 
przyjęto bez. zmian.

Bez zmian przyjęto następujące projekty 
ustaw. O poborze nW » dodatku do op la l sleinp 
lowyeli ł  podatków po ri dn>en oraz 15°/i* dodat­
ku do podatków bezpośredniej nowelę do u sła­
wy o  kryzysowym dodatku do podatku dochodo­
wego, ustawa o  uwolnił niu od odpowiedzialno­
ści karnej za przestępstwa p< da kowe 1 dwie 
ustawy o  dodatkowych kredytach za lata 32/33
1 33/34, projekt ustawy o  ii]K><latkowaniu tłusz­
czów 1 dwa projekty uslaw o  zamianie i odstą­
pieniu niek órych n,lcrueh<rmośoi państwowych. 
Do projektu ustawy o  spłacie zeJe«ło,śei podat­
kowych nikt ełnsu nie zabierał i projekt len 
przyjęto w  brzmieniu sejmowem.

P rzy  -projekcie ustawy o  świadczeniach w 
nalurzc na niektóre cele publiczne (t. zwę ustawa 
ezarwarkowa), który referował wicemarszałek
I.cszezynskl, zabierał jody/nie głos senator M a­
kuch (kl. itkr.), który wypow iedział się prze 
cjwko ustawie. Projekt ten izba przyjęła bez 
zmiiam w-raz z dwiema rezolucjami, e) których 
jedna domaąa się, aby świadczenia nic stawały 
na przeszkodzie ubocznym zarobkom wiejskim 
przy robotach inwestycyjnych, a. ilrinla zw ró ­
cona jest przeciwko zwiększeniu wydatków ad 
ministr.ioyjuych gminy z powodu tych robot.

Po przyjęciu proktu ustawy o budowle lUiij 
kniejowych Mława—Ostrołęka, Zegrze— W ysz­
ków i N O W O .lIilM A — N O W O O lU m i.K , oruz 
projektu ustaw o  inwalidzkim sądzie ę.dministra- 
ey.jn.vm. marszałek zarządził przerwę w ob ia ­
dach do godz. 16.

Na posiedzeniu popołudniem cm. po złożeniu 
ślubowania przez Jana O.upiatę, który 'wszedł 
ua miejsce zmarłego Dębskiego z ÓPS, Senat 
przyjąi projekt ustawy w sprawie moratorium 
mieszkaniowego dla b( zrobAtiiych a następnie 
kilkanaście projektów ustaw ratyfikacyjnych, 
uchwalonych óslatnio przez Sejm.

Projekt ustawy o  upowaiuieniu Prczydcnia 
Rzeczypospolitej do wydawania roz|»orządzeii z 
mocą ustaw eeferował Perzyński (15 Ii Wił/. Mówit 
on, że w dzisiejszych (Rasach i warunkach, gdy 
życic nasuwa tyle możliwości, gdy jest tyle nie­
uregulowanych spraw a kryzys przedłuża się 
ponad wszelkie oczekiwania, rząd, jeśli ma spra 
wnie kierować nawą państwową, musi być uposa 
żouv w odpowiednie uprawnienia. BBWilł uwa­
ża udzielenie pełnum-ocnietw za słuszne i wska­
zane. Ustawa jest. raz jeszcze wyrażeniem znu

fama dla rządu, który od maja 1926 r. prowadza 
państwo do coraz świetniejszej przyszłości. 
IV dyskusji nad tym projektem przemawiali 
(.tąbJuski (U . nar.). Kluszyńska (PPS), llo ib a  
czewskl (kl. ukr.). Mówcy ci wypowiedzieli się 
przeciw pełnomocnictwom. no krótkich w yw o­
dach spraw '/dawcy projekt ustawy uchwalono

Po wyczerpaniu porządku obrad zahral głos 
marszałek Kaezkiewicz, który zobrazował prace 
Senatu w  bieżącej sesji zwyczajnej. Ogółem 
Senat uchwalił w ciągu tej ..esji 75 uslaw, w tem 
35 ustaw o  charakterze ratyfikacj jnym. Marsza 
lek podziękował przewodniczącym komisyj za 
pracę, w szczególności przewodniczącemu komi 
s ji senatorowi Popławskiemu a dalej podkreślił 
prace komisji’ konstytucyjnej i referem a ustawy 
konstytucyjnej senałnra W ojciecha Rostworow­
skiego. Na wniosek tej komisji -Senat p rz jją t 
ustawę konstytucyjną, wprow adzająo do niej 
zmiany, które zostały przyjęte ju i przez Sejm 
\V ten uposób spełnił Senat, zaznaczył marsza­
łek. wspólnie z Sejmem naczelne zadanie tej 
kadencji.

Na tem posiedzenie zamknięto.

Rząd unji narodowej w  Belgji
■

BRUKSELA. (Pat.) V*n /eeland, któremu 
król Leopold powierzył misję tworzenia rządu. 
|>rzedsta.wit lisię nowego gabinetu. Jest tń rząd 
unji nariHłowej, -oparty o  3 główne stroiinieiwa: 
katolików, socjalistów 1 liln-ralów których przed 
slitwictele Puullei (katolik), Wanderwelde (so­
cjalista) i  Uyinans (liberał) wchodzą do gąlłinelu 
juko ministrowie bez teki.

Skic.d nowego rządu jest następujący: 
Pren ijer i minister spraw zagranicznych —  

\ A \ ZUEI.AND,
M inisler obrony narodowej —  1)EVS7E, 
Minister oświaty —  BOYIŚSSE.

Minister finansów —  GERARD.
Minisłcr kolonji —  RURBENS.
Minister rolnictwa —  DE SCHR\JVER 
Minisler spraw ekonomicznych —  VAN 

ISAfiKER.
Minister spraw wewnętrznych —  BU5 DE 

W ARN AFFE
Ministee sprawiedliwości —  SOITBAN. 
Minister pracy i ubezpieczenia— DEL.ATTKE 
Minister praęy publicznej i bezrobocia —  

DE MAN.
Minister transportów, poczt i telegrafów—  

SPAAK
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Rozwój wypadków po 16 marca rh. 
■charakteryzuje dobitnie i wymownie głę 
boką i-ozbiemOśc opin ji europejsKiej wo 
be< kwestjj zabezpieczenia ]>okoju.

W ydaje się, że na siary rn konlyntt’.
< 10 mogą zachód/ ic wręcz absurdalne 
komplikacje, .nieobliczalne, tragiczne w 
swoich konsekwencjach posunięcia, a 
nie znajdzie się .siły, któruby w obccneiii 
ułożeniu stosunków faktycznych 1 całko 
witym braku wzajemnego zaufania —  
zdolna byłaby przeciwstawić się uiiepo- 
ząaanemu rozwojow i wypadków histo­
rycznych.

Nie ustawiajmy w m ilczący szereg 
dat, któnum oznaczyliśmy poszczególni 
etapy tego chaosu, jaki —  po przez spa­
czone binokle prasy — obserwujemy od 
miesiąca. Nic dadzą wyników również 
próby związania, defilu jącej —  jak na 
ekranie kinowym —  bisiorji wypadków, 
w jakiś konsekwentny, logiczny łań­
cuch. Brakować zawsze będzie ogniw 
najważniejszych, ogniw o  najwyższy m 
ciężarze gatunkowym —  podkładu psy 
t-hicznego działania, moralnych pomi- 
dek prymityw nyc h w swej fizycznej prz > 
m ocy i zachłanności, Obliczonych na " 
fekt chwili obt-cne j —  pośu iĄ ć polityce 
iivch.

W ogronmy -plocie sprzeczności 
maleje odsunięto na dalszy plan bezpr/.c 
dmiótowośc kwestji formalnego rozdar 
era pergaminu podpisanego w dniu 26 
czerwca 1919 roku w Wersalu.

W  otwarte karty zagrała pora/ pier 
wszy po German ji Wilhelma, I r  z cc i nr 
Rzesza Hitlera.

Ale czyż nic przygotow d atmosfe­
ry w tym k.ecunku jeszcze w ostatniej 
chwili komunikat francusko - brytyjski, 
w ydany.3 lutego w Londynie? Pokuta /a 
przewinienia powinna kiedyś się skon 
ożyć.

Traktat Wersalski, jako akt wielkiej 
wagi historycznej w pewnej epoce -  
należało zastąpić ramą formą zabezpie­
czenia pokoju w momencie, kiedy prze­
stał on w lej dziedzinie odpowiadać w - 
magaiwom rzeczywistości W  przeciw 
nym razie —  rozwalając konsekwentni 

- należałoby przewidzieć, że zostanie 
on rozdarty', przekroczony, czy poproś 
tu odrzucony przez rozwijające się stale 
i stale komplikujące życie polityczne 
świata.

Pierwszemu1 sygnałami ostrzega wcze- 
nii, które alarmująco zabrzmiały na fo ­
rum międzynarodowem. były konipro 
misy na odcinku repuracyj i odszkodo­
wań wojennym , uwolnienia terenów o- 
kupowanych i wreszefe —  podniesiona 
w Genewie przez ministra .1 Becka —  
sprawa traktatów mniejszościowych.

Nieżyciowosc wojsk, owych klauzul 
wersalskich wydawało się —  została 
wreszcie zrozumiana i przez ich sygna­
tur jus/.ów, bo ci'o we wspomnianym już 
komunikacie z dnia 3 Lutego br. znaj­
dujemy nicsprecyzowaną zresztą bliżej 
sugesłję Angiji i Francji o „uregulowa­
niu w dPRlzc swobodnych rokowań mię 
dzy Niemcami i inncnd rnocarstwiuiii /.a 
gadnienńi zbrojen i zawarcia umów o
zbrojeniach'.

Umowy te. w stosunku do Niemiec, 
miaty zastąpić odpowiednie klauzule 
rozdziału V. Traktatu Wersalskiego.

Ryło <io przewidzenia, że wobec ta 
kiego dli otom Rzesza, nie oczekując nu 
kom oroim wwą formułę —  sarna przeeię 
la ten węzeł gordyjski, który w  pokra­
towanej granicami, ciasnej Europie po­

wojennej, był dla niej najbardziej nie­
znośnym i krępującym.

Smutna „biała Księga1’ Jego królew  
skiej Mości gj przedłużenie -służ/by w o j­
skowej we Francji tylko potwierdzają—  
zdaniom naszem —  instynktowne prze­
czucie podobnego rozwiązania przez 
N iem cy, ikwiącc na dnie duszy naro­
dów angielskiego i francuskiego.

V\ yścrg zbrojeń (chyba już m e puste 
frazesy coraz bardziej przysłaniające 
zaciemniony horyzont europejski?) — 
staje się już miotyle straszak i om, mniesz.- 
cz.oiiym na pograniczu „rozbrojonej1’ E 
u ropy i „potajem nie” zbrojącej się Rze 
szy, ile rodzą jem sportu, uprawianego 
przez wszystkich, na stopie równej, przy 
jednakowych szansach...

K io  piervv»z.y osiągnie celu?
Gdzie zapłonie proch, czy trujące ga­

zy podniosą Isię czarną chmurą, wiesz­
czącą zniszczenie i śmierć?

Nad którą stolicą zazgrzytają nagłe 
samoloty i iiarczec rozpoczną armaty, 
beznadziejnie odpierając atak stalowych 
pelieł podniebnych?

;?o  uchwalaniu nowej konstytucji

Ma zUjselu ttiuny na >go Miast® w  W arszaw ie podczas manifestacji s j o w k Iu
Innduliu-n

rynku Starego Miast® w  W arszawie 
uchwalenia nowej konstytucji.

I cha cliaOsu europejskiego znalazły 
oczywiście swoje miniaturowe odbicie i 
w coraz bardziej Konsolidującej się rodzi 
nie nadbałtyckiej. ’

W ypadki dnia 16 marca wpłynęły na 
opinję Nadbałtyki, jak i « a  opmiję ca­
łego świata, dener w u jąco, pomimo, że 
logika wydarzeń je poprzedzających 
zdawała się przepowiadać len bieg fak­
tów. Siusznie i odrazu zauważono tutaj, 
że pomimo wyraźnego przekroczenia 
formalnych zobow :ązań przez jedno z 
państw —  w ielcy gwaranci wykonania 
tycli zobowiązań nawet w obliczu donio­
słych wydarzeń —  nie potrafili zjedno­
czyć się i skupić dła wspólnego wystą­
pienia.

W  momencie, kiedy powaga mometi 
lit wymagała szybkiej i zgodnej decyzji
—  ob jaw iły się- te sprzeczności i rozbież­
ności poglądów, które już w Wersalu 
dzielił} sprzym ierz.o-nycit, wywierając 
swoje piętno na charakterystycznej, za­
ciemnionej zickika, budowie Traktatu 
Pokojowego.

Bałtyk jak/gdyby przysłonił w ielki 
cień czarnego znaku zapytania, inspiru­
jącego wątpliwości, co do sposobu re­
akcji wielkich mocarstw na ewentualne 
zaczepne kroki któregoś z sąsiadów a- 
noktu jaeych prawem „silnego bezpra- 
w a“ jakieś terytorpim  nadbałtyckie.

Gzyżby reakcja i wtedy miafaby teu 
sum przebieg i te same przejawy?

Jeszcze kilka dni temu krążyły tutaj 
uporczy we- wieści o zajęciu Kłajpedy.

Oczywiście, wieści bezpodstawne, o- 
parti na mylnych pogłoskach o ćwicze­
niach neniieokłch w Prusach ale chara 
kteryzujące sytuację naprężonego ocze­
kiwania i nerwowego przewidywania 
przy najmniej najbliższej przyszłości.

Go dalej?
Coraz bardziej wy'raźnem się staje, 

ze sprawa zabezpieczenia pokoju nie jest
—  jak jto starano się sugerować niedaw­
no —  kwestją wschodu, czy zachodu E- 
uropy. Dlatego też pakt wschodni, które 
go dążeniem było uregulowanie tej spra 
wy na wschodzie —  nie może wiązać 
Nadbałtycki wr obecnej sytuacji m iędzy 
narodowej, w której kwestja pokoju za­
grożona jest raczej na zachodzie.

M. Miż-Miszym

<Dokończenie ait. na str. i~ej).

ln mari via tua
„Na morzu twa droga” —  oto  hasło 

Ins.y tu Iii Bałtyckiego, który powołany 
jest do niezmiernie ważnych zadań, ba 
dania stosunków gospodarczych, polity­
cznych narodowościowych i ki. wybrze­
ża bałtyckiego pad kątem widzenia zw ią 
zanych z niemi interesów polskich.

Młoda, bo w roku i926 założona in­
stytucja w Toruniu, w yr os ki w ciągu 
niespełna dziesięciu lat na placówkę 
rzetelnej pracy badawczej i naukowej 
szczycącą się długim szeregiem w ydaw ­
nictw Zrezygnowawszy u wstępu pra­
cy z ambicji skupienia uczonych wT T o ­
runiu, podjęło wysiłek organizowania i 
Finansowanie prac uczonych i pisarzy 
różnych śremow tok mauki w Polsce. Są­
dząc po  owocach trzeba wysiłek ten uz­
nać za poważny, kierowany rozumnym 
planem u naprawdę twórczy.

Rze-cz oczywista, że za-mo-wanie się 
Pomorzem i polskim Bałtykiem musiało 
rozszerzyć zasięg i horyzont zaintereso­
wań d badań. Prusy wschodnie weszły 
odrazu w ich obręb, kolejno zaś, w  wciąż 
cmiemiajacem się znaczeniu, wybrzeża 
i kraje nadbałtyckie i zagadnienia m or­
skie.

Organ Instytutu „Pam iętn ik" rozpa­
da się na afer je: Domlinium mariis, Bałt1 
cuan. Zjazdy Pomcrzozna wcze i Bihljo- 
gnafja PomorsKa. Wśród człouKÓw K o­
misji redakcyjnej IMmietnika są m. kr.

E. Rmner, F  Bujak, S. Kutrzeba, VI, Sie­
dlecki, A Pm Aiatkowicz, tuzy po lsk i.j 
nnuiki.

Gdy początkowo publikacje miały 
raczej charakter propagand owy, zcza- 
•seni zyskiwały coraz \viecej i coraz głę­
bsze u jęcie naukowo-badawcze. Obrona 
Pomorza i akcja przeciw propagandzie 
korytarzowej, choć wcale nic przesiały 
być aktualne a przedewszysti. iem istot­
ne, zeszły na dalszy pian, utrzymały się 
natomiast prace ogłaszane w języku an­
gielskim i  francuskim, przeznaczone dla 
czytelnika zagranicą, którego1 pojęcia i 
pogląd}’ zostały najopuczniej urobione 
przez literaturo i  propagandę niemiecką.

Poza pracami zbiorowemi (pod reda­
kcją J. Borowika.) wyszr-dł dotąd z dzie­
siątek m onografij z dziedziny etnograf ji 
kultury, sztuki pomorskiej, ekonom ji i 
polityki morskiej. Doceniając należycie 
ich wartość, niektóre z nich poddamy o- 
sobnemu om (i w ienni. Nic można Jednak 
obojętnie przejść obok skromnej, lecz 
świetnie pomyślanej Biblioteczki Bałtye 
kiej

Małe, szare książeczki rozpadają się 
na cztery ser je: geograficzną, historycz­
ną, ekonomiczną i polityczną. FI, Zna­
niecki, Ł . Wasilewski,- 61 Srr.kowiski i 
G. Macdonałd dali w osobnych tomikach 
zarys ziemi i łudzi Pomorza i Prus, prze­
znaczony’ dla propagandy zagraniczne). 
Knołhego przewodnik po Toruniu, l»o 
rowśka ksiąiżec.zka o  Gdyni i Leiłtgebera 
o Konein.hadze są wzorow ymi intormaiio-

rami pigkincmii1 przewc>d,nikanii, które 
mają zapewnioną popularność i puczy- 
tność. f’ rze<iewszysikiem łiodaj komik 
Cklynia —  port Rzeczypospoliilej” .

Tyle wciąż słyszymy i czytamy o tym 
naszym Droieprostroju (porówm. o ity- 
le uk:właściwe, ż.e Grljmią jest tworem 
ekonomiczmie rozumnie jszym), a jedna & 
napotykamy na, rz.eczy zdumiewające. 
W  1933 roku uniała Gdynia obrót zamor­
ski wdększy niż Kopenhaga, Brema, 
Gd a fes k, Szczecin, Ee Havre, Bordraus, 
lYiest. W ioska rybacka o kilkuset miesz­
kańcach wryrosła na cudówine miasto i 
port, z którego lpłynie w  świat węgiel, 
cukier, bekony, nawozy sztuczne, drze­
wo, szyny, przybywa zaś do Polski złom 
żelazny, żużle Thomasa, ryż, ruda żela­
zna, piryty, ba wełna ow'oce, nasiona ole­
iste. Płuca Polski m ają już strefę wolno 
cłową która wyrosła w związku z tran 
żytem przez port gdyński do Czechosło­
wacji, Rumunji, W cni er, Rosji. A już 
dla nas jest wszystkiem. „Została ona 
tak ściśle spleciona z życiem gospodar- 
czeni Polskitfiże nie jest do pomyślenia 
obecnie brak Gdyni w strukturze gespo 
darezej naszego Państwa11— pisze J. Bo­
rowik.

Niepozorna broszurka, p. I „Dziesię­
cioro o Pomorzu", zredagow ana prze i 
R. Lutnia na, zawiera świetna, esoncjo- 
nalmą argumentację w spraw ie przynaie 
zności Pomorza do- Polśk i : tytuł prawny, 
przeszłość, stesumki narodowościowe, Ka 
szub i, znaczenie gospodarcze, sytuacji

Prus Wschodnich, tranzyt przez Pom o­
rze, kłamstwo o „koi \ tarzu".

Korytarz’1 jesit w iększy od obszam 
Alzacji i Lotaryngji tub Staksonji, równa 
się obszarowi W alji tub połow ie obszaru 
Holandji Szwajcarji lub Belgji. Ludność 
jego równa się bezinała zaluonieniu E- 
stonii. Od roku 976 był stale 
zwdązatny i  państwem polskiem, poza 
przerwami o d r . 1308— 1454 i od 1772—i 
1919. Panowanie polskie na Pomorzu 
liczy 666 lał, obce zabory 293 lal. W e­
dług spisu ludności z grudnia 1931 ro­
ku ludność polska wynosiła 976.499 c- 
sćlfc t. j. 89,9 proc., iudność niemiecka 
i inna 109.615 osób t j. 10,1 proc. Ma­
jąc 90 proc. ludności ipolskiej, należy Po. 
mórz-'1 d.o najbardziej rdzennych w oje­
wództw polskich. Nawet niemieccy u- 
czeni, jak ostatnio Lorentz, uznają Ka­
szubów za element pod każdym wzglę­
dem spokrewniony z Polakami.

Najdosadniej może określił Dolftycz- 
ne znaczenie posiadania Pomorza F ry­
deryk IT, przystępując do rozbioru Po l­
ski: „K to  jest w posiadaniu ujścia W is­
ły i Gdańska, jest bardziej panem Poi 
ski, niż panujący w iniej król".

„Dziesięcioro o  Pom orzu" powinno 
stać się elementarzem, -najniezbędniej­
szym środkiem nauki1 obywatelskiej i 
wychowania.

Instytut Bałtycki w Toruniu zaspo 
wiada now e wydawnictwa. Dotychcza­
sowe urobiły mu już opinję reduty w ie­
dzy o Bałłyce. A. H.
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Ż A R T  Y...
Z różinycii u ' \ wanych 1 era/ haseł to 

zestawienie liter i 1} tu to w : PKO jest
chyba najbardziej znane i popularne. 
Mieć książeczkę w I*KO to zapewnienie 
sobie p o k o ju  na t. zw. czarna, godzinę, 
to pomoc w nieszczęściu, ito sprawienie 
-obie szczęścia, w postaci pięknej podró­
ży, w ypoczynki, kuracji, pokrscia w y­
datków przy zakładaniu ogniska dom o­
wego, i we wszelkich innych okolicznoś­
ciach, wymagających większych wydat­
ków.

Pewnie, że d/i.ś, zaoszczędzić coś z 
małych poborów, z obciętych pensyj. 
jest bardzo trudno. M e też zwrócony u- 
wagę na to, że przyzwyczailiśmy się 
w.szy>c\ do wydawania pieniędzy na róż 
nc drobiazgi, mułowartośeiowe ozdoby 
ubrań, czy mieszkania, na trunki i re­
stauracje, i w tej d/iedzinie dużoby mu 
żaia zaoszczędzić,w  wielu wypadkach z.a 
panować nad chęcią wydania pieniędzy 
i zanieść je do okienka PKO.

Na to, by się sys-tematycznie nauczyć 
cjszczędzać, trzeba się do tego zabrać w 
najmłodszym wieku jak dójkażde j rze-

Echa chaosu 
europejskiego 
nad Bałtykiem

lów-. eo  do których nie mogliśmy

czy, której nabycie koszluje człowieku 
trochę trudu

Dziecko rozrzutn* a choćby tylko nie 
s y s t ematy c zn yc 11, n ieos/r.zęóiiych rod z i - 
ców, w iele będzie musiało pokonać w 
sobie złych przyzwyczajeń, nim zrozu­
mie korzyści oszczędności Ułatwić jdzi"- 
ciom to zadanie, jest obowiązkiem szikc- 
ły i nauczycielstwa. 1 tutaj nie wystar- 
czają pogadanki i obrazki, najhardziej 
przekonywujące powiastki przemkną tvl 
ko w umyśle młodzieży, nie pozostawia­
jąc śladu, jeśli się tych przykładów me 
oprze na rzeczywistości.

Dlatego też ostatni cm i czasy ;PK0 
przyszła z. ponnocą nauczycielstwu w tej 
praktycznej propagandzie i wydala za­
twierdzony przez Min. W.R i OP statuty 
S. K. O. jak również regulanuiii i szkolne 
książeczki oszczędnościowe oraz inne 
druki ponioeni-e/e wysyłane bezpłatnie 
na żądanie. \n owe książeczki oszczę­
dnościowe można wpisywać -groszowe 
wkłady, a gdy kapitały młodego oszczę- 
dnośeiowca siegmą pięciu złotych, w i­
dy mo/e jo otrzymać normalną,'zwykła 
książeczkę PKO. jak każdy dorosły. ma 
jąc\ łam złożone tysiące.

Akc ja ta, z-apocząitkowa-im syMematy­
cznie sv roku zeszłym, data już jakna ju 
psze wyniki.

Około 5.000 szkol przystąpiło do z hic

dorośli a cóż dopiero dzieci. \le prze­
cież ,się jakiś grosz, znajdzie, zwłaszcza 
latem; to do pasienia kto.-, wynajmie. to 
za jagody, to za grzyby, a i zimą, w szko­
łach miasteczkowych, jakieś posługi, po- 
moc starszymi, może Kię zdarzyć, że jest 
opłacaną niotylko żywnością, jak to naj 
częściej bywa, ale i jakimś groszem. Poga 
danki ma ten lemat, zachęcenie dzieci dii. 
dobrze zrozumianej oszczędności, może 
im przynieść nieobliczalne korzyści na 
cale życic. Przyzwyczajanie do system ,t 
tycznoścl, które j nam naogółtak brakuj'- 
do panowania nad zachciankami, praca 
dla osiągnięcia celu, oto moralne korzyś­
ci oszczędności. A obok tego ileż pr/yjem

y\' tiuftsKe sejmowym rozina wiato dwóch p « 
*łó\v;

—- O ile sobie przypominam partie, nie o t­
worzy! p:m ani razu ust na sali sejmowej

—  Urzi-praszaru pana, odparł zaczepiony. —  
T-r nie jc-sl zgodne z prawda. Za wasze ziewam, 
ilekroć pan przemawia.

ności. gdy młodzież sobie za yylasne zhi-

1 toga ty wuj Bodzia umarł. yv.svyscy wyraża 
ją mu współczucie, ale jednocześnie gratulują 
spadku.

—- Niestety —- mów-i Itod/i-i r. imelaneholją. 
—  W ydziedziczył urnie.

—  Jakto? ti/y to m ożliwe? - pytają przyja 
ciele. —- yv"ieniy, że cię bardzo lubit...

—-T a k , ale napisał w  s< stameneie, że p.e 
niąd/c należy mi wypłacie, gdy ;r<Luu agiamin.

ranią grosików, odpowiadając tein na

' Dokończenie ari. :e sir 3 e j)

Do miarodajnych oświkadfczęń w tej 
•sprawie Prcmjcra i Minieftrą Npraw Za 
granicznych Łotw y dr. K. t lmanisa oraz 
głosów estońskich, które o.mtwiatem y- 
korespondencji z darl-a l.‘i marca b. z. 
(Nr. 71 ..Kurjera W ileńskiego1', artykiń 
pt. .Pakt wschodni czy neutralność"! 
należy dodać obec-nic. w  chroń o logie z ■ 
mym iporządku, wystąpienie u rzędu w ki 
kowieńskiej oraz Ministra Spraw Zagra­
nicznych Estonji Scljamaa.

Rozpoczniemy od tego ostatniego o- 
świadczenia.- Minister Set jama;) rozpo­
czął od stwierdzenia. że dążenia do za­
pewnienia pokoju na w.schiHlzie Europ, 
są częścią składową dążeń do zabezpie­
czenia go  w całej Europie. Próby roz­
dzieleniu tych dwu kwes-lYj mogą w\- 
tworzyć na Wschodzie niepożądaną i 
wręcz łnłszyyvą sytuację. W  systemie e 
went. umów powinno być uwzględnione 
stanowisko państw bałtyckich M óre— 
w mających ostatnio miejsce oświadcze­
niach w  Paryżu i uv Londynie —  stw ier­
dziły potrzebę bazowania tvch umów na 
porozumieniu a'Ogielsko-t'raiK'u,>kiem / 
dnia $ 'u lego br.

Próby sugerowania państwo n bał­
tyckim innego stanowiska wobec pak

wezwanie rozesłane do w szy stkić.h szkut 
powszechnych i średnich na terenie Rze- 
c z yp ospol ił ej Polskiej.

Przeszło ,‘520.000 dzieci zapisanych 
jako członków, mają swoje konta w 
PKO, a raczej ściśle w S. 1' O. (szkol 
nych kasach oszczędności;.

7 przeprowadzonych badań, 'oka/.a- 
to się że na terenie Okr. Szkolnego Wi- 
leńskiego najw ięcej zebrali uczniowie 
Szkoły Powszechnej 7-nno klasowej v 
Oszmiianie, oraz yv Wydolni, kolo G ro­
dna; w W ilnie zaś niedawno- spalona 
Szkoła Nr. 20, gdzie zginęły książeczki 
oszczędnościowe dzieci, ale nie ich p ie ­
niądze, bo te Dyrekcja mając ich ewiden 
cję. wpisze w nowe książeczki i cizi c c  
krzywdy nie doznają. Dalej wy mitMiić 
trzeba szkołę .i Gimnazjum Tarbut, oraz 
zapoczątkowaną oszczędność w  gimn. 
im Ad. Mickiewicza i J. Słowackiego.

Tatków mieście, jak na wsi, należy 
jak najgoręcej zachęcić nauczycielstwo 
do szerzenia wśród dzieci i podrastają- 
C-ej młodzieży chęci zbierania mbie os? 
rzędności.

W iemy, to prawoa jak bardzo c ię ż ­

kie sa warunki muk-i-jalu" naszej wsi. 
jak mało i trudno zarabiani tam .ludzi)'

lówki zafunduje np. wycieczkę (to jest 
pono najczęstsze życzenie li marzenie 
szkolnej dz-iałw y wiejskie j) albo i i o d i  - 
coni w rassie nagłej potrzeby pomoże, syy e 
mi zobranemii groszami.

Szerzenie pojęcia oszczędności wśród 
młodzieży ss/kolnej, to wdzięczne póh- 
dla nauezycieUtwa; tyle już ma obowiaz 
ków społecznych prócz zawodowych że 
len, wio zabierający w iele czasu nic b ę ­
dzie zbytn io 'ciążył, a przy niesie obo­
pólnie dużo zadowolenia.

W  'roku lOÓÓJJO yy październiku o r­
ganizuje P. K. O. Szkolną W ystawę O sł) 
czędnośeioyyą i w ielki konkurs z nagro 
idami dla szkól powszechnych oraz Ś’v j  
nich, ogólnokształcących i zawodowy lt 
a od lutego br. wydaje w Warszawie pi­
smo dla m łodzieży pt. .„Mały 1 > bywałe i", 
gdzie ucząca się młodzież móże pisać 
otrzymy wać za la  z.upłatę. Hel. it°niej'.

Do jed.u-fia ze -znanych lekarzy wileńskich 
zadzwonił telefon.

—- 'I ii mówi X... 'Panie doktorze c/.j nie zech 
oiatby pan (irzyj.ść. Moja żon u nagle zan i<-nio 
wita...

—• \.ityotnnia..st ", >v 7\ jde "jdjKiwiuda le
Unr/

— ■ Nieeiiże się pan <x>ktoi tak bardzo nio 
śpieszy... IMkana gwallu...

—  Państwo Jasiowie ])o ra ' trzeci już ob 
durzeni zostali bVi?.niaczkami...

—  T o  są skutki —  m ówi do mnie .Stusio —- 
Jak  się ktoś ożeni z córką grosisty. Przet. W eb

TEATR NA POHULANCE
Dzlf o g. 8 -ej wiecz.

Moralność Pani Dulskiej
| JutrO próba ceneralua z „GOLGOTY 1 |

t aur-aci konkursu <|>ię.knośe; dzieci, urządzonego sv tyeli dniach w Psuyżu przez. Orjitielinat
Senórat de France

wypowiadać, ho nie wticmy jeszcze do­
kładnie ich treści, jak TÓyvnicż yyysiłf. 
podejmowane w kierunku wyjaśnienia 
rzekomej zmiany naszej polit,w.i yy te j 
sprawie —  należy uważać za zmyślone 
i u/eodp°witidająee rzeczywistości.

Stanowisko ..Lietm  o.s A Mas", które 
w dwa dni przed wywtąjneiiiairn Ministra 
Spraw Zagranicznych Estonji, podjęto 
rozważania na temat Paktu W.sehednie 
go jest 0 'V\ wis.ta —  zgoła inne.

N:ie biorąc pod -uwagę zobowiązali, o 
których atic niik-omu niewiadomo, a któ­
re z'tego Paktu dla Nadhałtyki wypłyną, 
ani też ntie vvysuyvając żadnych, warun­
kujących udział trójrzymi-erza bałtyc­
kiego w tyiin Pakcie, tez wynikającycii 
z odmiennych zgoła wsrrtEfków politycz­
nych i gettgraficznych ł.o lw y . Eótonji i 
L itw y •—• u rzędówka lFewsika sili rsię bez 
• Avocnie na z.wiazanie NtudŁałtybi z P i ­
kiem  Wschodnim, jukgctyhy—jak wyni 
ka z artykułu— na złość... generałowi Gą. 
isiorow-.skiemu, który ostatnio odbył sw o­
ją podróż kurtuazyjną w  nasze strony 
Bo oczywiście, śladem ..I/wdes-lij" i ..Lic 
luvos Aidas1- kt-ara się zapewnić k-ogo 
należy i (kogo nie należy, i 'że yv p.erw- 
szyłń rzędzie' Polska jeśl zainteresowa 
na w odsundęciu Irójprzymier/.a od togo 
i 'aktu.

Żi zajiewnienia te niewielki map; 
skutek —- dowodzi lego w dwa dni póź­
niej yvyjx>w iedziane miłorytatywme oś­
wiadczenie ministra Sf|)raw Zagranicz­
nych Estonji.

M. Miż - M/szyn.

;g.chalin dla Japorji
•lupoiiski iiiinisler S. Ziijfr. uswimic/yi w  par 

lumeiiele, że .lapoiiju pragnęłaby odkupić od Z 
N. I{. 11 pólnecn:) ezęśe Suehalinu

Jupoięja zaehęeoiiH. widocznie korzystni dla 
siebie tranzakcją w Mandżukuo (kupno kolei 
w.sehodnio-chińskiej) wyraża goiowwśe nabycia 
części Saebalinu, pozostającej jeszcze w rękach 
nKsyjskleh, a przedstawiającej dla gospodarki 
japońskiej « ielkii w artość. 1,‘apprlit vienl en 
luangeani.

DZ1F.II, SACHAFIN !
.Misjonarze jezuiccy, dział ijąey tfu. lerenie 

Azji W schodniej w połow ie W i l l  w opubliko 
wali w Europie mapę krajów Dalekiego Wsehn 
du. Mapa ta oparta na wielce niepewnych źród 
iacb ehińskich m ila się ,od różnych błędów i 
usterek. Figurował też m ia. na mapie Saclia 
lin. la k  byt jednak narysowany, że trudno było 
właściwie zgadnąć czy chodzi tu o  wyspę, czy 
leż o  półwysep Dopiero w wiele lat potem ro ­
syjski badacz Ncwelskij usiali! oslaiecznie w y­
spiarski charakter Saehalinn

Jezuici spląlali icż nazwy. .Nazwa „Saciialnn- 
ula“  odnosiła się właściwie do rzeki, którą póź­
niej przezwano Amurem. „Saehalan-iila" znaczy 
po mongolska „Czarna rzeka" Tvmczasem jezui 
« i  wyobraziii sobie, ż,e nazwa ta odnosi się do 
wyspy. \v ten sposób wyspa została, na mapie 
jczu irk iej „Czarną rzeką1* —  Saclmlinem Silą 
rzeczy nazwa utrzymała się po dzień dzisiejszy. 
l*o jnponsku Saelialin zow ie się Knrafulo.

Pierwotnie Saebalin był bezpański. Japonju 
i liosj.i równe mogły doń roście prawa. W  po 
Iowie ubiegłego stuleciu polityczna przynależ­
ność Wyspy zaczęła się zarysowywać bardziej 
wyra/nie. Jtusja widocznie uważała .Soehalin za 
swą własność, gdyż już w 181)9 r. zaczęła de 
portować na wyspę skazańców ki*yminalnyeli i 
poIKyeznyeh. Japonjn ter czuła się właścicielką 
wyspy i zrzekła się swych praw do Saclialiiui 
dopiero w kilka lat później, wzamiau za wyspy 
Kurylskie. Ostatecznie więc władzę nad Sachuli

nem ob jęła llosja. Slwurzyla ona i u osobny 
okręg udininislrucyjuy

W wynikli przegranej w-ojn> z Ja|)Oi'ja w 
1904 r., musiała tlosja odstąpić zwycięzcom  po 
iudiiiową część wyspy. \A parę lat potem pół 
nocny Sarhalin był miejscem zesłania.

Rewolucja msvjsku umożLiwIła Ja|M>nji kil 
kolctnią okupację pćdnocuej, rosyjskiej częśiu 
wyspy W idocznie przypadła ona żółiym  wy 
spiai-z/oin do gustu, skoro obecnie pragną oni 
zdobyć cały SachnUn na swą wyłijczną własność

COSPODARCZY PU N KT W IDZENłA.
Do bognełw uaturaSnyeb .Sachaliuu należą 

przedewszystkieni bardzo rozległe lasy (90 proc 
powierzelm i) W  związku z lem duże znaczenie 
gospodarcze mają ież zwierzęta futerkowe: si 
bole, lisy rysie, niedźwiedze I t. d.

Z lM>guelv kopalny en wy mienić nalery we 
giel kamienny, naftę, złoto, siarkę. Pozatem wiel 
kie zyski przynosi ry bnłóstwo. prosperujące dzię 
ki obfitości ryb w wodach sacbalińskicti (zwła 
szcza południowe wybrzeże).

W szystkie le bogactwu naturalne Sachnlinu. 
połączone w jedną całość czynią z wyspy kąsek 
nader smakowily. Nie dziwnego p rzo o . że Ja- 
ponjn ehęlnieby go przełknęła.

LUDNOŚĆ.
Saelialin stanowi wyspę o  powierzchni ia 

tys. km. liW. z czubkiem. Jak zaznaczy liśmy . roz­
pada się pod względem politycznym na dwie 
części: pólnomią. rosyjską vel sowieeką i po 
łudniową, japońską. Części są mniej w ięcej 
ińwnc (rosyjsku je*'! trochę większa). Jeżeli 
chodzi natomiast o ludność, dysproporcja m ię­
dzy obu częściami jest wprosi rażącą. Część ro 
syjska liczy 12 tym. iiulnaśel. zaś japońska — 
v i 111) iys. czyli (biorąc okrągło) 10 razy więcej 
Tłumaezy sii; "(o z jednej strony łagodniejszym 
kliina-em południowego Sachalimi, 7. drugiej zaś 
—  emigracyjną polityką japońską.

Jeżeli chodzi o  skład ludów, zamieszkująych

Suchalia to —  ii a rodow jśc i rosyj-kie- i ja
IMuiskicj —  y micnić tu należy : GUaiów, Ora 
ków, Tunguzów, Ajuów. W ym ienione 4 szczepy 
są właściwie na wyniareln. Powtarza się to 
odwieczna reguła zetknięcia dwóch światów: cy­
w ilizowanego i prymitywnego. Tcu ostatni, jako 
słabszy, musi ustąpić.

Ludność tubylcza zajmuje się rybołóslweui, 
polowaniem, trochę rolnictwem, gńmleywem, wy 
rębem lasów. Charakterystyczną jest przy tero 
rzeczą, iż  o  ile Gilakowie, Orokowie, Tunguzi 
•i A jnow ic przekłada ją rybołó.stwo i polon unie 
o tyle Intruzi- —  Ros janie i Janończy-ey — imają 
się takich zajęć jak rołlficwo, górn idw o, lian 
)lrl

W YSPA PRZESTIiPCÓW 
Tjrtul zapożyczony z książki Doro„zewicza. 

napisanej 30 łat temu. Dziś już — jak wsp-oro 
oicliśmy -  .Saelialin nie jest kolcują karną 
Żyją jednak jeszcze ludzie, którzy spędzali na 
Sachalinie długie laia jako zesłańcy. Niejeden 
Polak —  zesłaniec mógłby w iele na len temat 
opowiadać. Niejeden znosić mnsia) na dalekiej 
wyspie -,surn\vośe carskiego regim e‘u 1- o  tro.ść 
północnego klimatu. Na palcach niemal można 
bowiem policzyć' .słoneczne i eleplejszc dni nu 
S.ąehaliuic. Zwłaszcza w północnej, rosyjskiej 
jeffo części. W iększą część roku minują tam 
mgły. mrozy, w ia :ry. deszcze, zaw ieje śnieżne 
W związku z tein. troehe dziwną się wydaje 
japońska chęć zawładnięci;' całym SaelisiHiirni. 
Jiipońezyk z trudem przecie znosi ostry klimat 
północy. IHn organizmu japońskiego kontrast 
między bigodnein powietrzem kraju kwi.naecj 
wiśni, a hnrealnem lelmieniem Uamezaekieh czy 
saehalińskieii „sopek" jest zbyt gwałtowny. Sko 
ra przeto minio wszysika pragną żółci wyspiarze 
kupić Saeliałin od Snwieiów., tłumaczyć to trze 
ha względami w iętezej jeszcze wagi. aniżeli 
surowość aury póliiornej. Ekspnnsja japońska 
nie cofa .się przeil 'iiiilnośeiaini. Pd;żjiość rodn 
kóiw mikadn jest worost zdumiewająca New.

\
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Zakazane jodz rcy handlu
Przml sądem starościńskim sial łys«

•v y i mężczyzna w mocno wynoszonem 
ubraniu, Łokcie. plecy i łysina błyszczą 
harmonijnie. Czas nic oszczędził ani wło 
,.)\\ ani garnituru. Przeciętna sylwetka 
kupca wileńskiego z dowolnej branży.

.Iężczyzna myśli. Słoi w obliczu pra 
wa. Hędzic ukarany. Z labiryntu ubieg­
łych wypadków wyławia najważniejs/e: 
niedz.tla, upragniony klijeirl /.gotówką 
w kie-sztwii. z leżały towar / 10— 20 proc. 
zyskik tranzakcja. policjant protokół... 
sąd. W ubłagana logika fa-utow Trzeba 
teraz odpowiadać za bamlol w goozinncb 
zakazani cli.

—  Czy przyznaje się pan...
—- A dla< zego pan to robi?
Przecież wie pan. żc w niedzielę lian 

dlować nic wolno.
Kupiec wic o tom dobrze. Ale czy 

wyst ,rcz\ tylko wiedzieć ? Kupiec patrzy 
na sędziego i przypomina sobie- żc wśród 
kii jen Iow ma jego służącą. Prz\biega nic 
raz w niedzielę zdenerwowana, zła i żą- 
da ćwierć klg. świeżutkiej szynki. —  Za 
pomniała kupić w sobotę wieczorem, zre 
szlą za noe może się zepsuć, a pan je j lu 
]>i świeżutką szynkę. Kupiec jest uprzej­
my. Chce dogodzić klijenlowi. Chce ahn 
ju n t "  słażącej \jadł. w niedziele świrżid- 
l<\ szgnke.

'1'akie mogą być myśli kupca, który 
może staniu przed sądem starościńskim, 
ab) odpowiadać za handel w niedzielę 
lut) w godzinach zakazanych, ^ycio dwa 
rza niejedna, partcoLoksahin sghmcjr. Dla- 
czigo nić może stworzyć właśnie takiej?

Starostwo (irodzkie jiroysauzi teraz 
ostra walkę z handlem w niedzielę i w 
godzinach zakazanych. Robi to na pro 
śnę sklepów spożywczych i Zwia/ków 
Kupców Chrześcijan. W krotce akcja la zn 
sianie rozszerzona na fryzjernie.

A nnj sypią sic. Oto Ki.desz Malus. lal 
40. onaly. troje dzieci, yylaściciet sodo 
wiara pr/y ulicy Jagiellońskiej 1 — 1 zo 
stat ukarany grz,yyvną yv sumie la złotych 
za h a n d e l w godzinacli zakazanych, —  
Polic i ml zastał w lokalu sodoyyiarni kii 
jcnlóyy po godzinie 21. Ryli to kawaler 
i dyvie fraiidfe. Siedzien w zaciszny ai ga­
binecie i pili piyyo. Panny miały pragnie­
nie Kayy aler byt uprzejmy. Kupiec zrozu 
miał mękę posuchy w delikatnych gar 
d:..alkach. Pole janl jednak byl nieubła 
gany. Spisał protokół Riifticc musiał wg 
perswadować klijenlnm pragnienie w go 
dżinach dla handlu zakazanych.

Clianc (urny <z yydaścicielkę sodoyvinr 
ni pr/.y ulicy Wileńskiej 25 ukarano grzy 
wna yy wysokości 15 zl. za sprzedaż 30

(li ka cukierków i 10 deka y\iiiogron o g. 
21.30. 'Przy dzieście minut spóźnienia ko 
sztowały 15 zl. Każda minuta po 50 gr. 
A za sprzedany toyvar otrzymała 2 złote.

Chaj;i ivac ma -drargan z iżrrleikami i 
Chlebem przy ulicy Rosaczkowej 7. Zara 
l)ia dziennie 50 groszy, jak mówi sama. 
Ojitymiśei twierdzą- że ma dziennie zło- 
lówkę! 'Po znaczy żc musi mieć obrót 
do 10 złotych dziennie. W niedzielę przy 
szia do straganu ( baji Kac jakaś kobieta 
i prosiła usilnie o 2 kig. chleba za 50 gr 
Klijemka jirosiła. Kac uległa. Policjant 
wyrósł jak z pod (ii mi. Orzeczenie karne 
d a ło  jej do Wyboru —  albo 10 zł albo 3 
dni aresztu. Prayydopodobnie będzie wola 
la /adioyyać dla siebie yy gotóyyce swój 
(1/ ie.sięciodnioyyy zarobek.

-Inn Pielkieyyicz i Re,la Rieniuńska 
pieryysszy yylaściciet yyędliniarni i jadło

dojni —  druga właścicielka oyyocarni 
zos/rdi ukarani za dr:u>i olwarte. Sklepy 
ich były yy godzinach zakazanych dla lian 
dlii doslępne dla klijentów. Nęciły, yvabi 
ły... Klijimi mógł yyejść i coś kupić. Trzy 
dzieści zloiycli grzyyymy przypomni 1111 
brzmienie rozporządzenia.

'i-i jest garść przy kladóyy. Fragmenty 
tej sprayyy. która dla kupiectyya wileńskie 
go jest b. aktualna i dotkliwa.

Sklepy wileńskie przyzwyczaiły się 
dogadzać klijenleli Proszę przejść w nie 
dzielę po ulicy ś iemieckiej. Każdy sklep 

- z wyjątkiem, oczyyy iście z wyjątkiem 
jnzy.jmii z. radością klijcnla. A na 

inny uli ulicach? To samo.

'KiijCni żąda. kupiec pragnie dogodził 
a prawo zabrania. Epilog, sf|(l

ta rości óski.
W LOD.

Gminy nie będą nadal przeprowadzać 
ankiet i statystyk

Prezes It.idy Ministrów jirof. I.. Kozłowski 
wydał w dn 22 marca r. U. okólnik o odciążeniu 
gmin od prac, związanych /. przejmowali, mieni ' 
ankiet i -shily.styk. y\ okólniku tymi czytamy

Przeciążenie gmin jiracami slalyslyczncini 

oraz odpowiedziam i nil ankiety, rozpisywane 
przez władze rządowe, zarówno ecnirnlne, jak 
lokalne, lub przy poparciu tych władz przez, 
instytucjo o olnu-aktorze- .społecznym, w wv.ni 
kim siojuiiu utrudnia organom gminnym wyko 
nywanie lyeli czynności, do których -są one prze 
dcw.szystkiem powołane, oraz zwiększa niepro­
duktywnie wydatki udm inisiracyjni.

Ilia radykalnego przelainianiu zwyezaju gmin 
iniis.it iami i statystykami zarządzani co nasię

puje:
Wszelkie zlecenia natury ankietowej, kicro 

want- przez władze i urzędy cen ruinę do władz 
i ur :ędów lokalnych, czy to z własnej inicja­
ły wy eszy z inicjatywy instytucyj o charakterze 
społee/.uym, powinny hyc zaopatrywane zastrze­

żeniem, że nie mogą hyć przcknznnc do wy ko 
o anta gminom; lo samo odnosi się do zleceń, wy­
da wony cli przez władze i urzędy bezpośrednio 
|i|i. ministrom podległe

Ankiety, których załatwienie wymaga nie 
zbędnie uzyskania danyc-h od gmin, mogą być 
przeprowadzone jedynie za zgodą moją i p 
ministra spraw wewnętrznych; w związku z leni 
wnioski w sprawie iego rodzaju ankiet mają hyć 
zgłaszane do p uiinkstru spraw wewnętrznych, 
który udzieli odpow iedzi po porozumieniu się 
ze mną. W ładze i urzędy lokalne, jak też insty 
.ucyc o  charakterze społeczny m zgłaszają ewen 
.lianie wnioski ankietowe do p. ministra spraw 
wewnętrznych za pośrednictwem właściwego 
miiii.siru.

Zasady asm Inni w- pkt. 2 mn.ią zastosowanie 
również w zuktesic obciążanie, gmin obow iąz­
kiem składania nerjodyeznyeh sprawozdań sla- 
ly.słyeznych i prowadzenia ro;zinniyęh ev idon- 
eyj, rojo.straoyj, wykuzów ł t tl.

Dźw ina ruszyła
W  dniu 24 Inn w godzinach południowy Cii 

kuły. na rzece Dźwlnio i Drujce ruszyły Poziom 
wody podniósł się o  388 cm ponad stan iiormal 
ny, jednak niebezpieczeństwa powodzi niemu, 
gdyż. śnieg już zupełnie stopniał.

W  c iągu  je d n e j d o b y  k ra  n a  I m  w in ie  sp łyn ę  
la  i a lk ów  dęte.

* ■•!:

NA W II ..11 i je j dopływach wody podnoszą 
się w dalszym ciągu. Przy ból w niekiórych ok- 
resaeh dniu był tak znaczny, żc wynosił od 10 
do 20 cm. nu godzinę Y\ południf notowano w 
W iin le stan W iljl 425 cm. t. j. 236 CM. PONAD 
POZIOM NORMALNA’. K ra nie płynie Wysoki 
stuu wody nu W iljl utrudnia rozpoczęte już pra 
cc. nad dalszą regulacją brzegów- rzeki w obrę 
hle W ilna.

Atak bombowy na statek z samolotami

Ciekawo zdjęcie z manewrów floty brytyjskiej ua oceanię Ytln.TiłTĆtdTn. „N ieprzyjacielsk i'' sam olot przygotowuje się do ataku bom btwego 
na ,-tatek ..Eagle'', z samolotami na pokładzie. Załoga zagrożonego statku zebrała się w tej ,iegn części, którą lotnik obrałsobie za ceł do ataku

J. M Rektor Staniewicz 
wyjeżdża na kurację
Wcztwajszy .Tiłos 'Wileński" podaje 

n i\' 1 n:} w i idomość. iż w z.wią/kii ze sjio- 
dziewamą rekoi.slrnkcją Rządu bawi w 
’A arszawie od 1- ilivii dni wezwany z W il­
na Rektor U. >5. B prof. W Slaniewicz. 
Pismo zaznac/a. że ..zdaje tsię, iż wrboi- 
dzi lu w grę teka rolnictwa".

-Tak się dowiadujemy 7. niewątpliwe­
go źródła. Rektor Slamicwicz nie prze-- 
bywa w Warszawie, lô -z. w W ilnie i w 
najldiższych dniach wyjeżdża na kilku 
iygodniową kurac ję dc jednego z nzdro-- 
wisk.

i

Wzdłuż i wszerz Polski
l -  KATEDRA llldJEN Y  PRACY 

N A  l  N I  WERSY I ETACH. W  związku 
z jiriiwadzona. akcją ztnierzającą do 
znrniejszcnia liczby liic.szczęśl. wypad­
ków w fabir.. kopalniach i t.d , jak rów ­
nie/' chorób zawodowych, wysuuitóty zo 
stał j/rojekt u tw orzeni. .na l'n iwersyte- 
la-ch w Warszawie, Kraikówie Lwowie 
Wilnie katedr, bądź też docentur lii-gję- 
ny pracy. Dotąd na polskich uczelniach 
niema jiodolmej iv,dedry.

—  b u d o w a  N \ n y n M  o p a i r z  ’
N t iS C I  w  W A R S Z A W I E .  K A P  donosi 
że Prezes Rnd\ Yiini-strow w dniu uch­
walenia Konislylucji jirzy rzekt poprzeć 
skulecznit w.szetkienii srodkam tnidowi; 
nowi-j swi.jtyni Opatrzności w Warsza­
wie, mającej być spełnieniem yolum na­
rodowego w tyuu celu w y a:sygnoy\ a- ua 
1 ma ja r. t). do dy spozy cji I- omite-ki Ku­
dowy lej swiąlyn Mimi; ]H>J miljona zło- 
l\'cb z I ti-ndus/u 1 nwe-Jyeyjnego.

Pan Prezes Rady Mkiis-iróy spodzie- 
w;i się ze sjioleczeń.sl wo polsł ie poprze 
usiłowania Rządu, składając na len cci 
do-browolne ofiary .

ŁOSOSIE IMtZYTł.Y Ntjł.Y. Rybacy helscy 
oraz z ciilcgn wybrzeża polskiego weszli obecnie 
w .struljum |»ołriwów wioseiinycb najcenniejszej 
ryby Rsltyku —  łososiu. Ponieważ minął obee 
nie okres tarła, ryby ie prą ku brzegom w dro 
ilze do rzek, to też przy sprzy jających wa.run 
kacli atmosferycznych rybaVy, łowiący niewo 
daini przybrzeżnemi, mają morność cliwytać W 
odległości kilkunastu metrów od brzegu większe 
gatunki łososi wag] *lo 30 kg. Obecnie jednaką 
rybacy łowią przeważnie drobne gitliiitki ososi 
t. x. mjelniee Połowy odbywają się nietylko 
lirzegów otwartego Iłaltyku, lecz również i 
zatoce Puckiej.

Rybacy twierdzą, że dobre potowy łososi na 
wiosnę zdarzają się mniej w ięcej tylko co 10 
lat i zwykle bywają lepsze po zimach surowych

—  CENNE M AI.O W I IM A OOKRY TO W TO- 
RUNJU. Na poddaszu (ratusza toruńskiego zna,1-e 
ziono jrrzy-padkiem cztery cenne malowidła •> 
\ 1X wieku, z których pierwszo wyobraża wjazd 
Chrobrego do Kijowa, drugie —  wbijanie przez 
Chrobrego jiali granicznych w rzekę Ossę, trze. 
cie -  spolkanie Jana III po b ilw ie wiedeńskiej 
z cesarzem Leopoldem i czwarte —  śmierć księ 
ria Józefa w Eislerze.

Obrazy wyszły prawdopodobnie spod jiędzla 
Jana Daniela i trafiły do Torunia z Minszczyz 
pv w r. 1920.

Odnowieniem obrazów m.a się zająć ir lys ia  
malarz Pindctski.

—  Z „SOJCZlf UKRAINSKK.H  ŻINOK1*. — 
W e Lwowie, jak donoszą pisma ukraińskie od 
był się w łych dniach zjazd iSoju/.u Ukraiń­
skich Żimok11. Związek len liczy- 2.).O()0 człon 
ków. zorganizowanych w 73 oddziałach. Zwią 
zek prowadzi pracę wśród kobiet zapimiocą od- 
(■zylów, kursów gospodarskich, urządza kursy 
dla analfabetów, prowadzi ogródki dziecięce. W 
pracy po wsiach „Sojuz Ukraińskich Zinok 
współdziała ze związkiem kooperatyw ukraiu- 
skicli i „Silskim. Hospodarem '1. -Na czek związ 
ku pozoslała nadał posłanka Rudnicka.

—  SIMM KI PO  50 GR SZTUKA ł*o W arszu 
wy imilszedł trans|iort niesprowaitzanycli dotąil 
do Polski luksusowych owoców-. Importerzy owo 
ców południowych zakujiiti kitka ty-lęcy skrzyń 
śliwek afrykańskich.

Owoce te kalkulują się bardzo drogo, gdyż 
jirzeeiętnie jedną śliwka, w handlu detnlirz.iym 
kosztuje 50 groszy.

—  IN S TY TU T  PRACY SAMOP.Z)TM TERY 
iORJALNEGO. W  tych dniach powslał w W ar 
szawie Instytut Pracy Samorządu Terytnrjalne 
go, którego celem jest przy-g-itowaiiic prakty 
kantów z wykształceniem akademickiem, którzy 
zamierzają poświęcić się pracy na niw ie sam i 
rządowej i administracyjnej.

P ierwszy kurs Instytutu, który trwai bedzie 
do końca bieżącego roku akademickiego, obe.jmu 
jr następujące- wykła-dy; ustrój ws-i jmlskiej, 
ustrój samorziidu gminneg-i, uslrój samorządu 
(iowiatowego i władz madz-orezyc.h, zakres działa­
nia samorządu gminnego, zadanie ushiwowe u-’ 
rzędów gminnych, podstawy finansowe samorzą 
du gminnego, akcje kiiituralno-oświalnwe w 
gminie wiejskiej i- t. p.

Zaznaczyć nah ży, że nowa ustawa samorzą 
(lawa przewiiduj cenzus 0 klas gimnazjalnych 
jako minimalną granicę wykształcenia sekreta­
rza gminnego. Obecni pracownicy samo-rzadowi 
nie posiadający wymaganego wykształcenia, mn 
gą je  uzupełnić w terminie do 1939 r.
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Przygotovania do Targów FuirzarskiihBiałoruskie święto 
narodowo

Dzień 25 marca. 17 rocznicę ogłosze­
nia niepodległości Białorusi, społeczeń­
stwo białoruskie uczciło obchodami.

Białorusmi, grupujący się przv ,,.Na­
rodowym Komitecie1" rozpoczęli uroczy­
stość nabożeństwem odprawionem w 
niedzielę w kościele św. Mikołaja przez 
ks. S. Klakowskiego. Kazanie wygłosił 
ks. W. Godlewski. Nazajutrz wieczorem 
odbyło się uroczyste posiedzenie „B iało­
ruskiego Narodowego Komitetu1’. Ucz­
czono powstaniem pamięć zmarłych nie­
podległościowców. Następnie mgr. J. 
Szutowikaj odczytał referat p t. ..Naród 
i państwo11.

Kolejno nastąpiły powitania. iPierw- 
sze, po litewsku, wygłosił prez. tymcz. 
lit. komitetu p. Staszys. Następnie w i- 
mieniu wileńskich ukr. studentów prze- 
mówił p. Haiwrj luk. Skolei odczytano 
pozdrowienia i (życzenia od białor. or- 
ganizacyj z Rygi, Pragi. Berlina oraz od 
poszczególnych osób.

Dobrze wrypadła część koncertowa. 
Chór białoruski po śmierci swego orga­
nizatora i dyrygenta ś. p. Stepowicza, 
znalazł godnego zastępcę w osobie inż. 
Klimowicza. Uroczystość zakończono 
odśpiewaniem białoruskiego hymnu 
„N ie pahasłi zoricCA.

Drugi obchód, urządzony przez gni- 
pę Ostrow-slkiego zapoczątkowało nabo 
żeństwm odprawione przez katechetę 
biał ginm. o. Kulczyckiego, w cerkwi 
sw. Parascewy (Piatnlćkiej), z okolicz- 
nościowem kazaniem. Na nabożeństwie 
byli obecni uczniowie gimnazjum

W ieczorem  w  ali gimnazjalnej od­
byto się uroczy de posiedzenie „Biał. 
Tow. Oświaty*’. Komitetu rodzic, gkn.ii. 
i Zarządu stud. org, „Skorjma**, poświe,- 
cone uroczystości.

Referat p. t. „Akt 25 marca** w ygło­
sił p. T. Eljaszewicz.

Okrzyk wzniesiony przez prelegenta 
na cześć aktu 25 marca natychmiast za­
siał podchwycony przez uczniowską or­
kiestro, która zagrała samorzutnie „Ad 
wieku my spali” .

Występy chóru gimnazjalnego stoją- 
go na dość w ysokim poziomie nrozma 

iciły uroczystość.
Na sali byli obecni prawosł. arcybis 

kup Teodozjusz z konsyslorzem. nauczy­
cielstwo polskie i sporo publiczności.

Ciekawe jest. że społeczeństwo bia­
łoruskie niebardzO'podziela antagonizmy 
skłóconych przywaklcówn Można było 
spotkać te same osoby na obu obcho­
dach...

Teatr muiyci ~y .LUTNIA" j
i  Wy«tępy janlny Kulczycki*] |
I  D Z I i  po cenach zniionych : j

I______ „ S Z T Y G f t R *  {

„Młody obywatel”
W yszły z druku iw a  kolejne zeszyły n-owegr 

pisma dla młodzieży p. 1. „M łody Obywatel’ 
Pismo to poświęcone jest głównie sprawom spo­
łeczno-gospodarczym, które ujmowane są w spu 
sób przestępny dla m łodzieży w  wieku od lat 
JO— jo. W  pierwszym styczniowym numerze 
„M łodego Obywatela" znajdujemy artykuły 
„W spólnemi siłam i1*, „Co to jest picniad- 
„Tajem nice roślin", „Jak samemu wykonań nar­
ty"!" „Patron oszczędności". Numer drugi. czvłi 
lutowy „M łodego Obywatela zawiera mezmitr 
nie interesujące listy od m łodjieży odpow iadają­
cej na ankietę „Jak oszczędzamy*’ Ponadto znaj 
dujemy w  tom ioteresującem i oryginalnim  piś­
mie opis budowy kajaka turystycznego wraz 
z technicznym rysunkiem ciekawe wspomnienia 
myśliwskie, bajki i wiersze, dział rozrywkowy, 
groteski t v sunkowo i t. p. „Młody Obywatel 
jest bogato ilu itrowa,nj zdjęciami z całej P  dski 
Szata nowego pisma jest nader estetyczna.

Jak widać z powyższego, .M łody ObywaeJ1*, 
wydawany w ogromnym nakładzie przez PKO 
dla m łodzieży szkół średnich i powszccliiiyeh 
i takich organizacyj, jak Szkolne Kasy Oszczęd­
ności i Drużyn\ Harcerskie —  ma na celu roz­
wijanie w młodych charakterach cnót systema 
lycznośe.i. przezorności i samodzielności. Nad­
zwyczaj tania prenumerata, wynosząca. 1 złoty 
irocznie, umożliwia korzystanie z tego pisma 
nawet tej w iejskiej m łodzieży kresowej, która 
żyje w opłakanych warunkach materjalnyeh. 
Redakcja „M łodego Obywatela" otrzymała już kil 
ka tysięcy podziękowań od przedstawicieli nau­
czycielstwa, od rodziców- i od samych dzieci z 
całego kraju, którzy wyrażają radość z powodu 
ukazania się nowego czasopisma, mówiącego w 
prosty i żywy sposób o życiu prawdziwem.

Adres Redakcji „M łodego Obywatela —  
Warszawa, Jasna 9 PKO. Konto ezekow-i w PKO 
Nr, 29 200

Onegdaj wieczorem odbyło isię po­
siedzenie Komitetu Targów Północnych, 
które, jak wiadomo organizują latem 
roku bieżącego Targi Futrzarskie. Na 'po 
siedzeniu tem przyjęto do wiadomości 
skład Brezydjum Targów  Północnych 
do którego weszli przedstawiciele: Zarżą 
du miasta (wiceprezydent Grodzicki). 
Izby Przemysłowo-Handlowej (prezes 
Rucińskii Izby Rolniczej (dyr. Czerniew

WYCIECZKA ZAGRAŃ rCZNA AKAD  
ZW . ZBLIŻEN I^  M IĘDZYNARODO­

W EGO
eolsk i 1 kJllemlok. Związek Zbliżenia M ię­

dzynarodowego przygotowuje dwie wyeieezkl 
zagrani,,’ zne z W ilna.

Jedna wycieczka pod przewodnictwem prof. 
Limanowskiego uda sie do Szwecji, n draga do 
Jugo.slawji.

Jnformueyj udziela PAZZM. W ilno, ul. A. 
M ickiewicza 22— 2 tel 14— 12.

BOISKO SPORTOWE PRZY EL  
PONARSKIEJ

Przy ul. Ponarsklej powstaje nowe boisko 
piłkarskie K P W . Oguisku. Będzie to boisko o 
charakterze treningowym. Boisko to speuii v, ie! 
kie zadanie propagundowe, gdyż un przedmie 
ściu nie mamy ani jednego boiska sportowego. 
Kolejarze w ięe i  ich rodziny, a zwłaszcza mło 
dzież będzie mogia korzystać z  uopodnośrl spor 
towyeh Ogniska, K P W

Na boisk i pilkarsLlem przy ul. Ponarsklej 
przewidziana jest również z boku bieżnia leklio 
atletyczna.

79 BOKSERÓW W ALCZYĆ BĘDZIE  
O TYTUŁY MISTRZÓW7 POLSKI
W  początkach kwl. nla, b. r. . jzpo  mają się 

w Poznaniu trzy dnie we zawody bokserskie o  In 
itywiuuaine mistrzostwa Polski.

W  zawodach startować bedzie ogółem 79 za 
wodników, przy.em  poszczególne okręgi obeśla 
miśrzostwa według następującego klucza:

VI swoim czasie niejaka Akuliiia M iakiiiiko 
wa, zam. przy ulicy Bellny 18 dostarczyła do 
szpitala Św. Ja.kóba ciężko chorego synka, któ 
rego zapisała po zmyśionem nazwiskiem: Jefre 
inow.

Rzekomy Jetremow po uitiższej kuracji szpi 
falnej odzyskał zdrow ie i  powrócił do matki —  
I*o upływie pewnego czasu W ydzia ł Ztlrowia Ma 
glstralu zarządził ściągnięcie należności za le

Zgubione wezwanie 
w ręce

W  nocy z 23 na 24 b. m, nieznany sprawca 
zapomocą wyłaniania kłódki przy drzwincn -picu 
rza we wsi Dlaliy gm lldzbiej, będącego włas­
nością Gryglela Kazim ierza dostał się do Spich­
rza i skradł 200 kg. zbożu oraz całego wieprza 
Poszkodowany zameldował o  wypadku policji, 
która przybywszy na m ie js c e  kradzieży znalazła 
podczas aokonywrtmia oględzin zguoloną przez 
złodzieja Kartkę, Okazało się. Iż jest to wezwanie

ski), Rzemieślniczej (prezes Szumański) 
i wojsKowości (kpi. Narkowic/ń.

Z ■wygłoszonych sprawozdań wynika­
ło, że zainteresowanie 11 Targami Fu- 
trzarśkiemi jest bardzo znaczne, że już 
ohecruie Komitet Otrzymuje w tej spra­
w ie szereg listów z prośbą o zarezerwo­
wanie miejsca, stoisk i 1. p.. a połowa 
miejsc jest już pokryta.

Okręg Białostocki 4 zawodników, kiukow 
ski —  0, Lubelski —  5, Lwow ski - - 8, Łódzki 
-  8, Poznański —  8, Pomorski —  8, Śląski —  8. 
Stanisławowski —  2, Warszawski —  8, W lieii 
ski —  4, W ołyński —  2 zawodników

Ponadto w  mistrzostwach wezmą udział mi 
sti-zowie z  roku l'J34, a więc 4 z Poznania i 4 
z Warszawy,

MISTRZOSTWA BO KSI vRSK IE 
ZW . STRZELECKIEGO

W  dniach 11— 14 kwietnia odbędą sic w 
Bydgoszczy doroczne mislrzo.-dw a bokserskie 

Związku .Strzeleckiego.
Dotychczas zgłoszono 10 reprezentacji okrę 

gów i pod,okręgów
Termin nadsyłania zgloszcn upływa 31 hm 

Zgłoszenia najeży kierować do 7 w. Strzeleckie­
go w Toruniu, Jagiellońska 2.

LIGA NA STARCIE
W  nadchodzącą niedzielę dniu'31 marca roz 

poczynają się w Polsce rozgrywki piłkarskie 
o mistrzostwo Lig.

W  programie są dwa mor-ze, a mianowieic: 
w W arszaw ie na stad jonie Wojska Polskiego 
mecz Legja —  Wisła, a w Krakowie Garbarnia 

-— Pogoń.
.pierwszym meczu sędziować będzi' p. 

Wardęszkiewicz z  Lodzi, w drugim —  p Sta 
liński z Poznania.

omenie 1 wtedy okazało się iż rzekoma Jcfrcmo 
wa nazywa sic w rzeczywistości Akuliiia Minki 
nikowa.

Nie chcąc piacić miastu za leczenie syna w 
szpitalu miejskim, Miakiuikown zapisała swego 
syna pod zinyślomeni nazwiskiem w nadziei, że 
nikt je j potem nie znajdzie.

A w skałkach MI ikl Ikon a i za szpital zap 
lael i będzie mieć sprawę o oszusiwo, |c(

do sądu wydało go 
policji

do sądu, wystawiono ua luilę noiorycznego zło­
dzieja Stanisława Dzieszklewieza, zamieszkują­
cego wpobłlżu tej wsi.

Prz.ypnszczn.ć należy, iż złodziej zgubił wezwą 
nic w  chw ili wycingania z kieszeni sznurów do 
wiązania skradzionego łupa. W  ten sposób nic- 
lorłunny złodziej wpndl odruzu w ręce poUeil, 
którn go oddała do dyspozycji odnośnych władz

“ Emigracja osadników 
do Kanad;

W  roku liicż. po raz pierwszy Kanada otwo 
rzy granice dla osadnictwa rolniczego z Polski. 
Na 5 kwietnia i 13 maja przyjadą z Kanady 
do W arszawy: lekarz i delegat rządu kanadyj 
skiego w celu poddania dokładnemu badaniu 
i .sporządzeniu listy emigrantów —  rolników 
(tydkb’’ rolników), .reflektujących na wyemigiśi 
wanie do Kanady oraz udzielenia im w iz i niez 
będnyeh dokumentów

Do Kanady mogą emigrowąć wyłącznie dwie 
kalegorje rodzin rolniczych: emigranci tak z\v 
p,-rmiltowi (t. j. ci. którzy otrzymali wezwan a 
od swych krewnych w Kanadzie) oraz ci, którzy 
dysponują kwotą pok-ązową w  wysokości 1000 
dolarów kanadyjskich (dolar kanadyjski 
— 5.27 i poł zł. w/g ostatniego miłowania giełdo 
wego). Wszyscy emigranci obu kategoryj muszą 
sic sławić w W arszawie 4 kwietnia i 12 maja w 
celu dopełnienia formalności u przedstawicieli 
władz kanadyjskich.

Emigranci, po p rzyje idzie do Warszawy 
winni zglaszdć. się do Centrali Syndykatu Emigra. 
cyjnego (ul. Króla Alberta 7), gdzie otrzymają 
drobiazgowe inform acje i niezbędną pomoc.

Ceny' ziemi w  Kanadzie kształtują się w za 
leżności od jakości gleby i odległości od miejsc 
zaludnionych. Przeciętnie za 1 akr ziemi jdaci 
się od 10 do 25 dolarów kanadyjskich (1 Im 
- -  2.57 akra). Urodzaje w  Kanadzie są przeważ 
nie dobre, rośnie to sami, < o i w Polsce; a więe 
kairtofle, żyto, pszenica, owies, też same co i u 
nas, warzywa i owoce.

Naogół, ze wszystkich krajów enrigraeyjnycn 
kanada jest najdogodniejszym terenem dla cmi 
gracji polskiej, n to z,- względu na identyczny, 
co i w  kra ju klimat i warunki prowadzenia gns 
pod ar s t wa.

Kto więc ma 1000 dolarów, aby kupić w k  i 
nadzie formę nibo .otrzymał permilt (wezwanie 
od krewnych) —  może jechać, jako osadnik roi 
ny. O jednem tylko pamiętać należy: nie wda 
wać się z żadnymi agentami —  łatwo wpaść na 
oszusta —  a ze wszelkiemi sprawami emigra 
cyjnemi zwracać się tylko do Syndykatu Emigra 
cyjnego (Oddział w  W iln ie, ul. Szopena 1, tel. 
10— 95), który udzieli wszelkich wyjaśnień i po 
może w 'otrzymaniu niezbędnych dokumeniów.

Ogłoszenie
Zarząd W ięzien ia w  Nowogródku niniojszom 

ogłasza na dzień 10 kwietnia 1935 ,r. na godzin, 
,12 przetarg ofertowy na dostawę niżej wymieni > 
nyeti artykułów żywnościowych oraz drzewa 
opałowego w ilości następującej:

w i kości klg.
1. Mąki żytniej razowej 97 proc. 13000
o- Ziemniaków jadalnych 50000
3. Kaszy jęczmiennej drobnej 1500
4. Kaszy jęczmiennej pęezaku 1500
5. Grochu polnego białego 1000
t>. Fasoli białej 500
7 Soli szarej tooo
8. Cukru 500
9. Mąki pszennej 05 proc. 2000

10. Kawy zbożowej 500
11. Esencji octowej 30
12. Cebuli 100
13. Liści bobkowych 7
14. Pieprzu 7
15. Drzewa opałowego 200 mdr^

Oferty należy' składać w  kopertach zapieczęto 
unnyeh i zalakowanych z dołączeniem kwitu 
Kasy U/rzędu Skarbowego na złożone wadjum 
w  wysokości 5 proc. sumy oferowanej względ 
nic w  gotoyyoe łub papierach wartościowych 
przed Komisją Przetargową do dnia 10 kwietnia 
1935 roku.

Niezależnie od zapodanych wyżej yyarunków 
do oferty należy dołączyć obligację stwierdza 
jącą spełnienie obowiązku obywatelskiego w  po 
staei subskrybowania Pożyczki Narodoyyej.

Otwarcie ofert nastąpi w  dniu 16 kwietnia 
1935 roku o godz. 12 w  kancelarji więzienia.

Zarząd więzienia za drzegn sobie pr iwo do 
wolnego wyboru oferenta niezależnie od ofero 
wanych cen.

O wyniku przetargu poszczególni oferenci 
zostaną poyyiadomieni pisemnie,

Naczelnik W ięzien ia (— 1 I. Grodzicki.
Nowogródek. 23 marca 1935 r.

Zlecenie \’ r, 275/Y1. 
te T K t .™  H U ’— — Hft— a —

s A M O O LOT-P O Tl O T 
odbyt w Ameryce 9 i pół godz lat. Na zdjęciu 
kpt Hisselt, który towarzyszył samolot >w>- 

rnbotowi na innym samolocie

Szklany człowiek
W, niedzielę w Berlinie zos­

tała - {iltwnrta niezwykle cicka 
wa wystawa ,(’ ndn życia", obej 
mująca zagadnienia nnatomji, 
flSjjoJ :gji i iiigjeny ezloyyieka. 
Na ywstayyie najwięcej uwagi 
ściąga „szklany oztowiek Jest 
to model autentyczny greckiego 
posągu, 7,rohiony ze szklą, z prze 
świecającym i wewnątrz nerw a 
mi, drogą obiegli kry i i narzą­
dami wewnętrznemi, zabarwio­

nemu na kolor naturalny

KURJER SPORTOWY

Byle nie płacK za szpital
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CO MÓWI I PISZE POWOJENNE POKOLENIE

Młod zież endecka
wobec problemu społecznego

1. Młodzież Wszechpolska
Związanie starszej endencji z Klasam, 

posiadi.jącemi i wierne bronienie przez 
nią interesów tych grup jest rzeczą dob­
rze znaną. —  Endecki program s połeć z 
ny najlepiej odpowiada przedewszyst 
kiem polskiemu mieszczaństwu gdyż jesl 
zapowiedzią zniszczenia konkurenta han 
dlouego metodami represyj politycznych. 
.\a ten program stawiają jednak również 
grube rvbv polskiego kapitalizmu. W  
pierwszym Sejmie na ławach obozu en 
deckiego zasiadali liczni przedstawiciele 
wielkiego ziemianstwa. zwłaszcza z Wie! 
kopolski i z W oj . Centralnyeh oraz. przed 
-stawieiele ciężkiego przemysłu Nic więc 
dziwnego, ze do obozu tego napływa pra 
w ie wyłącznie młodzież pochodząca z 
warstw zamożnych, inteligenckich lub ze 
-środowiska mieszczańskiego. Są tu oczy 
wiście i dzieci rodzin chłopskich, ale od 
setek ich nie jesl duży i om nie nadają 
łonu

Młodzież ta jest społecznie umiarko­
wana. Hasła radykalizmu społecznego nie 
mają tam powodz.enia. traktowane są ja 
ao tendencje rozkładowe.. Problemy spo 
łeczne, zagadnienia refoim y ustroju spo 
łecznego są dla młodych endeków spra 
wami drugorzędnemi. W  olbrzymiej więk 
ezosci wypadków oprawy te nie dotyczą 
bezpośrednio losu tych młodych ludzi i 
przeto są u jmow. zupełnie teoretycznie.

Pod tym względem brak jest oryginał 
ności myślenia, powtarza się dosłownie 
punkty programowe starszej endecji, ok 
raszając je zwrotami o chrześcijańskich 
zasadach sprawiedliwości społecznej ilp.

Oficjalny tekst deklaracji ideowej 
„M łodzieję W szecI,polskiej“  tak te rze­
czy precyzuje: ,

„Rezwhizani'. kwcstji socjalnej w Polsce za 
le i j  irrzenewszysikicm od powiększenia liczby 
ł-amodzielnj eh, a zdolnych do egzystencji poi 
iskich warsztatów pracy w  rolnictw ie, przemy 
śle, handlu, rzemiośle i wolnych zawodach oraz 
od powiększenia, pcpyhi nu pracę fizyczna i 
umysłów:).

Tylko w  ten sposób da sle zapoblcł bezrobn 
ciu i pos ępująecmu zubożeniu naszego naro­
du.

(•to drc^i wiodiice do tego celu:
1 W yparcie irzecb i pół m iliona Żydów z 

placówek, które oni zajinnja i objęcie tych pla 
-•ówek przez żyw ioł polski:

2. Zrealizowanie zasady, że praca i chleli w 
Polsce muszo hyc przedewszystkiem uiiziulein 
1’ ołnkow;

3. .Skierowanie nadmiaru ludności w iejskiej 
do z a rydzonych obecnie miast i miasteczek i 
stworzenie w ten sposób Dolskiego mieszczańst 
wa w województwach ren rilnych, południo 
wy cl i wschodnich

4. kolonizacja słabiej zaludnionych obszarów 
na wschodzie Rzeczypospolitej, poprzedzona od 
powiednieni przygotowaniem tych obszarów (np. 
osusz n i i cm Polesia):

fi Otaczanie szczególna opieka drobnych i 
średnich warsztatów pracy;

0 Podział w ielkich własności w rolnictwie 
i przemyśle nu mniejsze jednostki gospodarcze 
tam, gdzie nie sprzeciwia się to ogólnym intere 
som gospodarstwa narodowego;

7. Rozbudowa przemysłu w Lycli dziedzinach 
w  który eh zależni jesteśmy od obcej wytwórczo 
śei. lub które nastręczają m ożliwości eksportu;

S fru n iec ie  wpływów kapilaln ołtcego tam. 
•gdzie kapitał ten jest zbędny

By tego wszystkiego dokonać, potrzebna jesl 
-—  obok wysiłku całego społeczeństwa —  odpo 
Wiednia polityka w dziedzinie u,stawodawsfw’a. 
administracji, skarbowości, obciążeń podatko­
wych. rozdziału kredytów, rolnictwa, przemysłu, 
łmndln knttarv i oświaty.

Politykę taka poprowadzić może tylko rząd 
naTodowy!"’

Deklaracja la oznacza stanowisko spo 
Jecznii umiarkowane, .iesł to opow ledze 
liii się stanowcze, zdecydowane za ustro 
jem gospodarczym opartymi na w łasności 
prywatnej, zasadnicze przyjęcie gospo­
darki kapitalistycznej. ćŚć w umiarko- 
w a m c h  formach, Wid/.-imv postulaty da 
leko idących zmian, mówi się o upow 
szeehnieniu własności o popieraniu droh 
nycli wytwórców, a nawet josi żądanie 
reformy rolnej, rozdrobnienia w ielkich 
posiadłości ziemskich

Ta linja zmierzająca do zmniejszenia 
rozpiętość, społecznych, do stworzenia 
dużej liczby samodzielne ch, gosjiodarczo 
zdrowy ch drobnych warszlalów pracy

oraz tendencja zmierzająca do wyparcia 
kapitału oofcrywa|al»y się p lus—minus
z wytrwałą i konsekwentną polityką rzą 
dów pomajowych.

Konstatując to, należałoby stwierdzić, 
że młodzi endecy nie mają powodów do 
przeciwstawiania się obecnej polityce spo 
łecznej i, że wobec te,go.ich opozycyj­
ne stanowisko podyktowane .jest inineani 
względami, względami prz-edew.szyst- 
k.em naturę politycznej.

Wniosek tatki będzie w pewnej m ie­
rze słuszny, ale z zaistrzężeniami.

Prim o; Główny punkt programu spo­
łecznego starej i m łodej endecji !o  zła­
manie ekonomiczne elementu żydow ­
skiego. mało mieszczański antysemi­
tę zm. Jasi to rzecz absolutnie zasadni­
cza. Sprawa ta jest forsowana szczerzo, 
z przejęci-e-m. bo dla wielu jest to spra­
wa ich osobista, sprawa kieszeni rodzi­
ców Wszystkie punkty programu spo­
łecznego sprowadzają się ostatecznie do 
tej jednej Kwest ji na wszystko jesl je 
dno remedium generalne: wyprzeć trzy 
niiljonę Żydów. Ta wiara w taki cudow­
ny środek na wszystkie bolączki, nic mu 
oczywiście nic wspólnego z. realną ■ Iron 
struktywną polityką ekonomiczną rzą ­
du i to jest (kamień obrazy.

Secundo1: Postulały społeczne za war 
te w deklaracjach ideowych grup m ło­
dzieżowych itrzeba brać z. reguły „ciuu 
grano valis“ . Zazwyczaj Śs£ to w ęp°w ic- 
dzeU/a nieodpowiedzialne. V danymi 
wypadku jest niewątpliwie dużo zdaw­
kowego słowosiewstwa. Jest rzeczą w ia ­
doma że wielkie zieiniańslwo z dziel­
nic zachodnich i środkowych wodzi z ; 
nas Stronnictwo Narodowe któremu jak 
najściślej podporządkowane jest gros 
młodego pokolenia endeckiego. Wobec 
tego jesl trudno uwierzyć by postulał rfc- 
łormy rolnej, zawarty w deklaracji ide­
owej, byd rzeczywiście wyrazem szezere 
go przekonania łych ludzi. Analogie, nie 
leż i inne punkty. Gi. którzy tą młodzie 
żą kierują, wyznają program więcej 
konserwatywny ni; słowa deklaracji i- 
deowej.

W  roku ubiegłym w łonie młodzieży 
endeckiej nastąpiły daleko idące przeto 
my. Dwie grupy młodych wyłam ały sic 
z pod kierownictwa Stronnictwa Naro­
dów ego i ten jednolity dotychczas «hóa 
rozpadł się na trzy odłamy. Prgyczcm 
jedein z lycb ocHnrnów młfiino^icic 
pa Mosdorfa, nazwał siebie Obozem Ila- 
dykalno-N arodow ym. Jest przeto cidka- 
we pytanie czy  zagadnienia społeczne 
i gospodarcza' nie. były przyczyną lożła 
mu. Czy grupy secesjonisłyczne mC 
zmieniły stosunku do zagadnień {^polecz 
nych. Na to pytanie postaramy się C.ac
odpowiedź.

*2. Związek Młodych Narodowców
Jeżeli zestawiać stanowisko ZMN wo iec 
problemów ustroju społecznego ze ista- 
nowrskiem ortodoksyjnej mtodzaeży en­
deckiej, ło z tmd.iością b id zie  można 
skonstatować jakiekolwiek różnico

JeżełMn się jednak dopatrzyć jakich 
kolwick różnic, lo chyba te, żc Z. M N- 
fest jeszcze bard ziej na prawo niż pra 
wowierna młodzież endecka, konserwa­
mi,i społeczny tej grupę jest bardzo 

wyraźny. W  Nr 7/8 „Awangardy ‘ z ro­
ku 1934 w artykule omawiającym zycae 
ą o sp o d a r . 7 Niemiec str. 101 —  302 w en
sposób s c h a ra k t e r y z o w an o  prądy sp<d.
i-zne zmierzające do zmiany ustroju ka­
pitalistycznego 

„P o w s z e c h n ie  . t o * <* r a d y k a liz m  o zu  , z a  . c i  i#  
n( 2 0  Jest p o g r a n ie m  zm ia n  s p i lc e  m o-gn sn o ih ir  
e z y ch , z a z w y c z a j g w a R o w n y ą h  i s k ra jn y c h , «  
ja ry c h  na cc iii p o le p s ze m e  « a r u n D .w  lu to w a  
ifta  p c w n yc ti w a rs tw  i ip o ś le . lzo u ych  koszt n. 
p o s ia d a ją c y c h  w a ru n k i ż y c io w e  lep sze . Pewne to  
k le ra . ly l.a in c  p o su n ięc ia  są z go d n e  z  iń ie rc sem  
ca ło ś c i nSrośiu fn n e  le ż ą  t y lk o  w  in te re s ie  za in  
t -r e s o w a n y c ii.  R a d y k a liz m  p r z e to  ja k o  p ro g ra m  
św ia to p o g lą d ó w  je d n e g o  u zn a ją c e g o  za  k ry te r  

jest s p rze c z n y  z id eą  n a ro d o w a . Kompromis d w u

jam  interes klasowy, drugiego interes całości 
organicznie pojętej jest wprawdzie rzeczą moż 
li w:), lecz nielogiczną, a w następstwie krótko 
trwała. Zdaje się, że  nazwa hitleryzmu złudziła 
wielu radykałów w Niemczech, bowiem z nnzuy 
,.narodowy socjalizm-* wysnntl oni tezę równo 
rzędności na cD  balistyczny cii haseł i  socjalaeml 
I ta wiara *  możliwość kompromisu wspóiczes 
nyeh swiaopogląrtrtw mści się dziś. Część 16 tle 
roweów rozumiała, że  chodzi tn o  pewne rady 
kalnc posunięcia leżące w interesie narodu nie 
mlrekiego, druga część, zwłaszcza wychowana 
na marksizmie i lenlniźmie przyjęła układ od 
wrotny. Hasia I program radykainy^byly »Ua 
nich rzeczą główną a nacjonalizm uzupełnia 
jącą.

Radykalizm ma jeszcze Inne znaczenie, któ 
rego nr. szczęście żaden nacjonalizm nie uznaje 
ho uznać nie może. M ianowicie radykalizmem 
zw ie się próby wprowadzenia kolektywizmu —  
gospodarki planowej państwa i ‘ o w interesie 
warstw iiicpostadniącyeh. Tu wogóle o interesie 
narodu mowy niema.**.

Wynika z tego jasno, że próby ra 
dykalnego przekształcenia fonu gospo- 
dai-k 'kapitalistycznej isą w rozumieniu 
tej grupy sprzeczne z interesem ogól­
nym. W  Nr. 5 ..Awangardy1* z roku 1981 
opublikowana została deklaracja Zw iąz­
ku liłodych Narodowców. Końcowe pun 
kły tej deklaracji tsą najdosłowniej iden­
tyczne 7. wyżej zacytowanym ustępem 
deklaracji ideowej Młodzieży Wszech­
polskiej. Więc. jest ta sama postawa w o­
bec problemów społecznych. Jesl rze 
ezą znamienną, żc bardzo poważue i c ie­
kawo organy ZMN., jalk „Awangarda1* i 

Akcja Narodowa** mato miejsca poś 
wiocają tym zagadnieniom, te bolące i 
aktualne sprawy są dyskretnie pom ija­
ne.

Jeżeli chodzi o zagadnń iiia polityc: 
nr to  widzimy w organach ZMN myśl; 
śmiałe, oryginalne sięgające do głębi, 
poruszanych spraw, widzimy wyraźnie 
próby .stworzenia nowych wartości. Pro- 
grani pol/tyczny 7, M Ń jesl zarysowany 
wę-raznie, przyte.m wypracowuje się dla 
niego imocm* fundanienly myślowe. Tym 
czasem zagadinrtiia społeczne są trakło 
wanp jako „tjual/ł* negligeable * W  ca­
łym roczniku „Awangardy" na k il­
kadziesiąt artykułów- z,najdujeno tylko 
Irzy poświęcone ściśle tym zagadnie- 
n i om.

Jeden z nich to arly^ul leadera ZMN 
prof. Wojciechowskiego. Autoir omawia 
zagadnienie radyfkalizmu yv Polsce i w.i 
wnicskacli zada stopniowej ikwidacj: 
i lat yzmu.

Zdaniem antoTa lik\n idacja*eliviy/nm 
jest nieodzowną koniecznością panśtwo- 
vą. Operację tę może przeprowadzić 
tylko silny rząd. rząd narodowy. N ic jest 
przypadkiem, że zagadnienia społeczne 
są traktowane przez tę grupę konsekwen 
lny eh nacjonalistów jalko „ipialite negh 
geable“ . Grupa ta wyraźnie i ‘bez żad­
nych niedomówień Maje ma giruncło u- 
stroju opartego na własności pry-waitnej. 
Wszelkie tendencje socjalistyczne trau­
towane są jako <h.-sltrukcja. Jeżeli zas 

'/chodzi o reformy gospodarcze i społe­
czne. ora/ zagadnienia kryzysu, to  spra­
wy te są uwitóaue za drugorzędne. Isto­
tą rzemy jest zwaita i jednolita orga­
nizacja narodu posiadająca świadomie i 
silne kierownictwo'.' Przyczyną wszys,- 
kicli niepowodzeń jest cl cios panujący 
wewmątrz organizacji ,narodowTej, brak 
dyscypliny.. zwartości i jednolitości w 
narodzie. A.nlyilezą tego jest Państwo- na­
rodów, Państwo jednolite (Totalstaati. 
W  jednol-itean państwie marml-owem, kie 
ru ji.cem się interesem nanulu jako iwij- 
wyższem prawem, niema miejsca na 
w-alkę klas ó niema miejsca na wyzysk 
niesiprawiedliw-ość społeczną-. Sprzecz­
ności mnędzy grupami simlecznend bę­
dzie rozstrzygał rząd- będący- w yrazic ie­
lem opinji narodu, w myś. iiferi-sow 
eałościi. Dlatego- najisdoiiniejs/.ą sprawa, 
jesl sprawa politycznej organizacji na­
rodu. Trudności ekonomi-czne i zgrvy ty 
pounięd/y grupami spolccznemi będą 
wówczas TCtgiiSło-waino właściwie, w sp >- 
sólj jir/ez interes narodu podyktowran\

To ojierowanie interesem narodu 
jest właściwe wszy słł im , endeckim u- 
grupowanio-m. Robi się mały przeskoł 
my-ślo wy zapominając o tein, że kaizda 
grupa społeczna po swojemu interpit- 
łować bodzie lińteres całości i oczy wiście 
w sposób dla jej interesów odpo-wńada- 
j jc y .

W  każdym razie, jeżeli się mówi o 
uzgadniamin interesów poszczególnych 
grup, to się postuluje kompromis po­
między sz-erokiemi wars-twami społe­
czeństwa i interesami maleńkich, ale za 
sobnycb w kapitał grup. Czy ten kompro 
mis jest rzeczywiście potrzebny? Czy in­
teres szerokich mas narodu nie ujmuje 
właściwiej owe prądy raoykalne. rzeko­
mo anlynarodowe.

2. Organizitt-jii Narodowo-Itadj katna 
Lew icę Ol,ozu młodo-en d ec k i ego- stano- 
Aiiła dawna O. N. R. grupa ta jest pró­
bą przeilancowania łutlcryzmu na gnint 
Polski. Musdorfowcy starali się jaknaj 
w ierniej skopjciwać pierwowzór niemie 
cki. Dlatego szukali oparcia w szerokictL 
masach, postanowili wejść do prołetarja 
tu i dlatego na szyldzie partyjnym wy 
pisano, Obok antysemityzmu, hasła ra 
dykalizmu społecznego. Radykalne fra- 
zeologje, nic nic mówiące i do niczego 
nie obowiązujące frazesy pomyślane ja 
ko haszysz dla tłumu. Dowodem mogą 
być poniższe ustępy z. dek la racji ideowej 
O. N. R.:

„Dzisiejszy ustrój gospodurezy opierający 
się na niespraw iedliwośei spoleeznej, będący 
źródłem wpływ ów  żydowskich, oraz nędza i 
wyzysk polskich mas pracujących, mnsl bvj- 
obalony, jako nienjorainy i - szkodli wy dla N’„  
redu. fśandow y ustrój gospodarczy winica być 
oparły na nowym człowieku, wychowanym w 
zasadach chrześcijańskich i świadomym swych 
obowiązków wobec własnego Naromi. Własność 
prywelna będąc funkcją społeczną, powinna być 
chroniona, przez prawo, jako podstawa hytu ro 
dżiny, nic zaś, jak<i żróilła wyzysku i nadużyć

Prawo do posiadania ziemi polskiej ma p m  
dcwszystki.-m chłop polski. Państwo powinno 
dążyć do wytworzenia jaknaj większej ilośri 
drabnvcłi i średnich gospodarstw przez parcela 
cjc wielkich obszarów rolnych (laiyfundjów ). 
Żydowskie pośrednictwo w handlu produktami 
rnlneir.i, będące źródłem nędzy wsi polskiej, 
musi być usunięte.

Ciągle umniejszanie majątku naroaow <-go 
przez kapitał ni i cd zy n a rmk .wy winno być przeł 
wane przez wywłaszczenie i unarodowieni, zak 
iadów użyteczności jinłilicznej, oraz wiełkieh 
przedsiebiors?w góm lczycli. hutniczych i etek 
równi, opartych mi. kapitale obcym.

Każdy Polak ma prawo d<) pracy w Polsce. 
Państwo Polskie winno stworzyć wnmnki umoz 
liwlająct' powstanie małych zakładów rzemicśl 
niczyeh i przemysłnwyeh. Bezrobotni Polacy ze 
wsi i miast winni znaleźć zajęeie w  handlu 
przemyśle 1 rzemiośle. Emigrować z Polski po 
w inni Żydzi, nie zaś zmuszani do tego nędzą 
chłop i robotnik polski. Odżydzcnie miast i mia 
steczek polskich jest niezbędnym warunkiem 
zdrowego rozwoju gospodarstwa narodowego**

Ta bopja hitleryzmu jest /.ro/! < 
bardzo tandetna. Punkty Hitlera robiły 
bądź co bądź poważne wrażanie, nato- 
miaist fon radykalny „groch z kapustą'* 
jesl oczywistą frazeologią. Zresztą vv 
•ktIj kulach „Sztafety'*, dopóki się ona u- 
kazyw-ała. dominującą nutą był antyse­
mityzm i walka z „isanacią N

# 'Y-
Zesb.wiając te założenia programowe 

trzech grup -młodzieży endeckiej, nie 
w idzimy właściwie żadnych różnic. 1 
dm lyczność linij wytycznych ZMN i 
mło-dych ze Stronnictwa jest oezywTLsta. 
a radykalizm b. Mosdorfow. jesl n iewąt­
pliw ie zdaw-kową frazeologją. Dlatego 
trzeba stwierdzić, że różnice poglądów 
pomiędzy młodeimi obozami narodow­
ców nie dotyczą programu, nie mają 
podłoża ideologicznego —  są to różnice 
metod. W łaściwie mówiąc chodzi o róż 
ne ustoisuu-kow. ■•i edo rządów poma- 
wych 0. N. R. próbowała akeń czynnej, 
ortodoksyjni idą ze SL-onnictwem Na- 
rodowem. natomiiaNl ZMN usiłuje się z Dli 
żvć do obozu proirządow-ego.

P o s ta w a  sn o łec/ u a  la sa ina
Ptero.
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Wiadomości gospodarcze
Ś W I A D C Z E N I A  W  N A T U R Z E

Sejm przyjął projekt ustawy <> świad­
czeniach w naturze, ustawa ta według 
wszelkiego prawdopodobieństwa w naj- 
blLższej przyszłości wejdzie w życie.

Świadczenia w naturze ua niektóre 
cele publiczne są popularnie zwane szar 
warkiem. Pojęcie szarwarkii łączy się 
jeszcze z okresem pańszczyzny, gdzie o- 
znaczało ono pewne świadczenia pań­
szczyźniane. Obecnie pojęcie to ma zu­
pełnie odmienne znaczenie, gdyś nosi 
charakter wybitnie fiskalny —  są to cię­
żary publiczne, które należy traktować 
earówni z innemi ciężarami.

Ustawodawstwo Polski odrodzonej 
w  samem zaraińui już znało instytucję 
świadczeń w naturze tia cele publiczne. 
Spotykamy je w ustawie drogowej z 
1920 r, %v ustawie wodnej z 1922 r. oraz 
w ustawie samorządowej z I >33 r.

Ustawodawstwo szarwarkowe nie by­
ło  jednak ujęte w pewną całość i spra­
wa ta nie była dotychczas w zupełność: 
uregulowana

Obecny projekt ustawy obejmuje ca­
łokształt ciężarów szarw -rkowych na 
wszystkich othnnl ach, dokładnie je nor­
muje oraz rozszerza obowiązek świad­
czeń w- naturze na różne cele nwesty- 
cyjne.

Ustawa ta wprowadza świadczenia 
w naturze na następując! cele meljo- 
racje wodne i konserwacja urządzeń 
meljoracyjnych budowa i utrzymanie 
dróg punlicznych. wznoszenie budynków 
gromadzkich i gminnych, zagospodaro­
wanie 1 zalesienie nieużytków.

Co do robot meljoracyjnyeh ustawa 
zawiera zastrzeżenie że muszą one być 
uzasadnione interesem publiczny ni.

Obowiązek świadczeń obciąża osoby 
fizyczne I prawne w  gminach wiejskich 
i miastach niewydziclonyi b. 1 te jednak 
miasta mogą być rozporządzeniem wo­
jewody wyłączone z pod dziuładnia li­
sta wy.

.Świadczenia obciążają w gminach 
wiejskich właścicieli nieruchomości, w 
gminach zaś miejskich także właścicieli 
przedsiębiorstw przemysłowych.

Podstawą wymiaru świadczenia jest 
opłacanie odnośnych podatków . i m w y­
sokość. Zasady wymiaru są podobne 
jak przy ohecnie obowiązujących świad­
czeniach drogowych.

Ustawa przewiduje jednak wprowa­
dzenie pewnych norm ogólnych, które 
ustalą najwyższe dopuszczalne garniec 
obciążenia świadczeniami w  naturze na

wszystkie cele łącznie —  w stosunku 
do opłaconego podatku, czyli że zostanie 
określony stosunek świadczeń w natu­
rze do ogólnej sumy płaconych podnt- 
kówąji ponad tę normę nikt nie będzie 
mógf być obciążony.

Prócz tego zostanie ustalona najdal­
sza dopuszczalna odległość miejsca robót 
od przedmiotu podatkowego, uzasadnia 
jąca obowiązek świadczeń, wartość 
dniówki robocizny zaprzęgowej, wyrażo­
nej w  dniówkach robocizny pieszej oraz 
najwyższe dopuszczalne stawki rów no­
wartości pieniężnej na jeden dzieii robo­
cizny pieszej. Z tego więc wynika, że 
każdy hedz-e mógł zastąpić robociznę 
zaprzęgową na odpowiednią ilość dni 
robocizny pieszej, oraz w wypadku, gdy 
nie zechce sam robót łych wykonywać 
lub nie pośle zastępcy', będzie mógł o- 
płacić do Kasy Gminnej równowartość 
pieniężną robocizny i  w ten sposób zwoi 
nić sic od obowiązku świadczeń w natw 
rze.

Wykorzystanie świadczeń w naturze 
ma się odbywać w Tamach ustalanych 
corocznie przez gm iny planów, przy- 
czem wysokość świadczeń na budowę i 
utrzymanie dróg nie może przekraczać

25 proc. najwyższego dopuszczalnego 
obciążenia świadczeniami .w naturze.

Osobną katcgorję świadczeń stano­
wią świadczenia, które mogą nakładać 
na właścicieli gruntów scalonych orga­
na przeprowadzające scalenie gruntów 
w celu wykonania niezbędnych robót wo 
dno meljoracyjnyeh.

Przy tych robotach i dotychczas były 
stosowane świadczenia w 'naturze dobro­
wolnie dostarczone przez zainteresowa­
nych właścicieli gruntów’

Obecnie stan ten zyskuje sankcję 
prawną.

Duiże znaczenie ma przepis ustawy, 
nakładający’ na wydziały powiatowe o- 
bowiązek konserwowania urządzeń inel 
jorncyjnych o znaczeniu pubłicznem, o 
ile niie są one utrzymane nałożycie przez 
powołane do tego spółki wodne.

Ustawa ma charakter ramowy; spo­
sób wymiaru ] poboru świadczeń okre­
ślić ma rozporządzenie wykonawcze.

Wspomniane w yżej normy na jw yż­
szego dopuszczalnego obciążenia, od le­
głości od miejsca robót i t. d. ustalać bę­
dą rozporządzeniu wojewodów, wydane 
przy udziale wydziałów wojewódzi. ich.

Zbiory i stan zasiewów ozimych
Główny Urząd Statystyczny dokonał ostatecz 

nych obliczeń zbiorów 5-oiu głównych ziemiu- 
płodów w  Polsce. Zbiory le nrzedstawiają się 
w  tysiącach kwintali następująco: puzeakra
20,804, żyto ‘S4,64fl, jęczmień 14,528, ow ies 25.507, 
z iem n iak i 334.704. \V porównaniu z rokiem 1933 
zhlory pszenicy zm niejszyły się o  4,3 proc, żvta 
o 8.6 proc., i owsa o 4,9 proc-., na-omtust wzrosły 
zbiory jęczm ienia o  12! proc., a ziem niaków o 
18,1 proc. W porównaniu do pnzeciętnej 5-lelniej 
w latach 1930— 1934 zbiory pszenicy w  r. 1934 
wzrosty o  2,9 proc., jęczm ien ia’o pót proc , owsa 
o 3,8 proc., ziemniaków o 8,9 proc., podczas gdy 
zbiory żyta utrzymały się na poziom ie przecięt 
nej ó-letniej.

Spndek produkcji pszenicy, żyta i owsa w 
r. 1934 w stosunku do roku poprzedniego spowo 
dowany był przede wszy stk i em klęską jiowodzi 
jak i pstsu< hą, która nawiedziła w jjew ódzw a kra 
kow.skle, lwowskie i poznańskie. W  woj. sta 
nistawowskiem i ti.rnopolskiem obniżyły się po 
ważnie zb iory żyta ozimego podczas trwania 
zimy. Powierzchnia ta została zaorana i wjdy 
nęta na zwiększenie zbiorów  przodcwszyslkicm 
jęczmienia jarego, oraz owsa i ziemniaków. Je 
śli chodzi o  woj. wileńskie to  nastąpił tam dość 
znaczny Wzrost produkcji wszystkich prawił 
ziem iopłodów. Siilny wzrost zbiorów  w  tom wo 
jew ódzlw io w  stosunku do r. 1933 tłumaczy się 
tern, że woj. wileńskie w r. 1933 dotknięte bvło 
klęską nieurodzaju.

Jednocześnie Główny Urząd Statystyczny do

konat prowizorycznego obliczenia powierzchni 
zasianej oziminami w jesieni 1934 r. Powierzch 
nia ta p-zedstawia się dla trzech najważn iej­
szych ziem iopłodów w stosunku do 1933 r. nustę 
pująco: powierzchnia zasiewu pszenicy jest o  
pot proc. wyzsza żyta o  1 proc., a  jęczmienia o 
0,3 proc. wyższa

Walory państwowe 
za podatki

Ministerstwo .Skarbu rozesłało wszystkim 
Izbom Skarbowymi okólnik, wyjaśniający, żc 
państwowy podatek dochodowy może być w ca 
tości uiszczony walorami państwowemi, przy- 
c.zem wypłata udziału w  tym podatku związkom 
samorządowym powiuna być dokonywana w  eo

Kasy kolej, przylmują 
bony Fund. Inwestyc.
-Wileńska Dyrekcja Kolejowa wvdała zarzą­

dzenie, by wszystkie kasy kolejowe w  obrębie 
całej dyrekcji przyjm owały narówui z gotów-ką 
bony Funduszu Inwestycyjnego.

(łonami temi można będzie uiszczać opłaty' 
za bilety kolejowe, jak również opłacać przewóz 
towarów koleją,

Eksport w lutym
z terenu izby Przem.-Handl. 

w Wilnie. Woj. wiiedskie, 
białostockie, nowogródzkie, 

puesHie
—- W ytwory pocłiodzroia roślinnego. Utrzy­

muje się Iiadai wzrost zapotrzebowania na zbo 
za, strączkowe i t. p. Szczególne ożyw ien ie ob­
serwowano w obrotach żytem i jęczmieniem. — • 
Eksport iwano zboża główiiic za pośrednictwem- 
Gdańska. Do Danji i Czechosłowacji wywiezie* 
no około 300 lonn makuchów. (W  styczniu —4,50 
toun). Pom imo konkurencji Z. S. Ił. R. wywie 
ziono ca 30uu kg. grzybów suszonych do 
U. S. A i różnych kraj**w europejskich (w stycz 
n.u ca 2000 kg. . Tendencja cen terpentyny poci 
wpływem ograniczonego zbytu znacznie osłabła, 
wywieziono bowiem zaledwie 10 cy.stem do Au- 
ytrji i Czechosłowacja.

—  Zwierzęta żywe. Około 130 sztuk koni 
wyw ieziono do Anelji i HMandji.

—  Surowe, i odpadki pochodzenia zwierzę­
cego. Do Anglji i Francji skierowano 736 kg 
szczeciny preparowanej (w styczniu 605 kg). —  
Sierści wywiezione, do Anglji i Iio landji ca 
20 000 kg. (w  styczniu 19,600 kg.). Eksport sier 
ści przcrzui a się na nowe rynki zbvtu —  wobec 
trudności dewizowych na rynku niemieckim.

— W ytw ory  spożywcze Ok. 1,5.000 kg. ogór 
ków konserwowanych skierowano do St. Zjedn. 
Ameryki Pał. Jest to pierwszy transport ogór 
ków konserwowanych na rynek zamorski, Tytu 
tem próby wysłano jeden transport grzybów  do 
Meksyku.

—  Przetw ory chemiczne. Około 30 piętnasto 
ulowych wagonów -rnoły drzewnej skierowano*

do Gdańska celem reeksportu morzem,
—  Skóry i wyroby skórzane. Około 30 ty.s,

■ Si.tub skór cielęcych wywieziono do St. Zjedn
Vnieryl-i Pin. j Itolandji.

—  Surowce włókiennicze i wvrobv r. uieh
Miesiąc sprawozdawczy należy do okresu mię; 
dzyse/onowego, ZiwnleresóWamie towarami włp 
kienniczemi na 'Dalekim Wschodzie wzrasta w  
związku z nadchodzącym se/.onem, prowadzono 
sa ożewi-one -perfrakfncie z przybyłym i z Chin i 
Mandżurii kupcami, 'Wpłynęły nowe zamówienia 
na eksport naszych tkanin do Persji i .Syrii. 
Holandia zamówiła niewielkie ilości beretów.

—■ W łókno tninne W  omawianym okresio 
wywiezione ponad .50(1 tvs. kg, włóikoa lnianego 
w tein głównie pakuł kądzieli i lnu trzepanego 
Eksport lnu trzepanego kierował się główni- 
rlo kraj..w  zachodnio —  europejskich, zaś pakur 
do Czechosłowacji.

—  Drzew*. I wyroby /, drewna. 16 tys. tonu 
papierówki skierowany <(> Niemiec. Przeszkoda 
do -pomyślnego rozw >iu tego ek.spo-tu sa nadal 
niemieckie przepisy dewizowe.

Rynek angielski przedstawiał ilo niedawna 
dla naszej tarcicy poważne możliw-nści .-bytu' 
Obecnie jednak rynek ten jest nadmiernie naky 
eony, l.o też skutkiem tego w-ywieziono do Art 
g lji zaledwie okoł-o 2 i pół proc. tarcicy. Niedu 
że. ilości tarcicy skierowano poz.alem do Pale­
styny.

'Przeszła 160 tys. kg. kompletów skrzynko- 
w-yoh eksportowano tka Indyj Bryt. i Dole der 
skich. Bale sosnowe ,w ilości ca 35 lys. kg. zna* 
lazły -zbyt w  Palestynie. 1,700 tys. kg. różnych 
dykt wywieziono do szeregu kra jów  europejs­
kich i zamorskich (w styczniu r. b. —  1,800 !ys
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PRZEGRANA
Powieść współczesna

Nieznajomy też sie pochylił i  potmiósł kutkę pa­
pierową, która się zatłoczyła pod nóżk i *ogo ławki

— To?
—  Tak. Proszę, niech pan przeczyta
Nieznajomy wygładził na kolanie zimi etos zona de­

peszę
—  Pan jodzie z Paryża1
Barczyński skinął-twierdząco głową.

Nie w idzę w  tom nic nadzwyczajnego.
—  Łatwo to powiedzieć W ogóle dostać depeszę 

w pociągu nie jest ta-k łatwą rzeczą, a cóż dopiero od 
kogoś, o kim się nie ma zielonego pojęcia

—-  Może kto z pańskich znajomych zażartował? 
To niemożliwe, a przynajmniej ni-eprawdopo 

dobne. Manj bardzo mało znajomości w  Paryżu, a os­
tatnie kilka mliieisręcy wogóle z nikim nie u trzym ywa­
łem stosunków

—  Nawet z kobietami?
Białe zęby Barczy ruskiego błysnęły w  uśmiechu 

Właśnie, że nie. Zresztą nie miałoby to żadne 
go znaczenia, ‘gdyż nikt bez w: ronkow o nie wiedział 
stokąd wyjeżdżam

Mówił z werwą, nieomal z temperameń tern uro 
d zon ego Francuza i z osobliwą prostotą, która zmusza 
słuchacza do śmiechu, jeśli nawet w samej treści opo

wiadaniii niema m-c zabawnego. Jego polszczyzna była 
prawie bez zarzutu, natomiast akcent kazał się do­
myślać mieszanego pochodzenia i długiego przebywa­
nia poza Polską.

Nieznajomy zdawało się to  zauważył:
—  Pan przebywa stale zagranicą?
—  Prawie od dzieciństwa. —  Ściągnął brw i i Dod 

niósł głowę do góry. —  Dwadzieścia... tak, dwadzieścia 
cztery lata! Przed wojna światową um aił mój ojciec 
Matlka zlikwidowała wszystkie sprawy i przeniosła sie 
ze mna na południc Francji. Byłem wątły i ciągle cho­
rowałem. Trudno uwierzyć, prawda? —  uśmiechnął 
się, prostując szerokie ramiona. —  Tak i utknąłem na 
obczyźnie. Pan pozwoli, że się przedstawię: Barczyń­
ski.

—  Lipowiecki jestem W ięc pan właściwie -nie zna 
Pofski?

—• Bardzo mało. Ostatni raz byłem  w krapi 
przd sześcioma laty. Krótko, bo wszystkiego dwa ty ­
godnie i poza W arszawę nigdzie nie wyjeżdżałem

Pociąg zwoln ił nieco szybkość, miękko podtskoczyt 
na zwrotnicach, w  okniie mignęły światła stacji, jak 
długie świecące nici.

Rozmowa potoczyła się dalej Mówili o wszyst- 
kiem i o niczem, jak Indzie, którzy się przypadkiem 
poznali i którzy pewnie w życiu w iecej się nic zobaczą.

—  'Prędko będziemy na gramicy?
i ipow iecki spojrzał na zegarek
—  Za półtorej godziny.
—  No to możemy zdrzemnąć się jeszcze.
W yją ł z walizki poduszoczkę podróżną, w ziął pled

i z widocznem zadowoleniem wyciągnął się na kana 
pte

W  Bontschen formalności celne za ję łj hp*>ro cza­
su , gdy wresrek. pociąg ruszył od Zbąszynia, Bar- 
czyński znów zabrał się do spania.

Przeszkodził tnu Linów teoki, którego zachowanie 
się trlegk. pewnej zmianie o<l momentu przebycia gra 
nicy polskiej.

—  Przepraszam bardzo. Chciałbym coś wyjaśnić,
—  Proszę bardzo.

—  Niech pana to n ie dziwi, ale z przykrością mu­
szę oznajmić* że  pan jest aresztowany.

Barczyński oparł się na łokciu, kilkakrotnie m ru­
gnął powiekami, jakby się ehoiał przekonać, że nie 
śpi. Cała jego postać wyraizała huk niesłychane zdu­
mienie, iż Lipowiecki z trudem powstrzymał tym ra 
z.em szczery uśmiech; zamaast odp-iwiedzie odwrócił 
k łapę marynarkr.

Barczyński spo jiza łna  znaczek policy jny i dłuższą 
chwilę nie odryw ał od niego wzroku Wkoticu wzru­
szył ramionami.

—  Jeśli pan myśli, że ja się znam na takich od­
znakach, to się pan bardzo myli. Ostatecznie w ierzę 
panu na słowo. W ięc ja jestem aresztowany przez pa 
na. Czy tak?

—  Tak.
—  P-zenraszam, czy matm wstać do tej ceremonji- 

aresztowauia, czy dalej m ogę leżeć?

D. c. n.

t
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Ćwiczenia szeregowych
JaŁ się dowiadujemy ustalamy jest 

omecnie pin 11 ćwiczeń tegorocznych sze­
regowych i podoficerów rezerwy. W  ci a 
gu krta r- <>d/hy<‘ niaja ćwiczenia 
rezerwiści rocznika 190H, jak i rocznik 
1908, (który mie byli l>owctvwa.ni na ćv\i 
czenia w roku ubiegłym

Zmiana na stanowisku 
dyr. szpitala Sawicz

Długoletni pracownik m iejskiej sluźny zdro­
wia, obecny dyrektor szpitala Sawicz, s*ei>oiko 
znany na gruncie wileńskim lekarz —  dtrmato 
log i wemirołog dr. Bronisław IlanuW wiez 
rtn. 1 k w »e t* i» odchodzi n* emeryturę.

Dr. H.uiusnwicz pracował przed wojną jako 
lekarz sanitarny i lekarz pogotowia, praca o a ś 
w szpitalu -San icz trwała od ,'lfl zgóra lat, fi).

* Doroczne posiedzenie. 
Rady Izby Lekarskiej

24 b. m. oduyło się doroczne posiedzenie Ra 
dy Izby Jzekarskiej Ma wstępie przyjęto rczo 
itucjo, wyrażająca radość spowotiu uchwalenia 
konstytucji i pewność, że wprowadzenie je j w 
życie przyczyni się do wzrostu dobrobytu pań 
stwa.

Nas epnic zostały odczytane sprawozdania 
: działalności Zarządu iza rok ubiegły

W obec un.eważnieiria przez. Naczelna. Izbę 
Lekarska -wyników wyborów da l-.zln ,Lek. —  do 
tychcznsowy Zarząd izby W.i.ieńskj-Nowogró- 
dzkiej poda! -się do dymisji.

W ybrano przeto nowy. który ukonstytuował 
się -w sposób następujący: dr. Gawiiewicz —  pre 
z es i przewodniczący komisji bytu, wice-,prezesi: 
dr HriMtzki, dr Sopoćko i j>rof. Pelczar, ,Skarb 
mik —  dr. Budzyński, zastępca skarbnika —  dr 
Margwliłi. sekretarz —- dr. Priiżmowski. zastępca 
sekretarza. —  dr. Svlwanowlcz, przewodnicząc, 
oiuTa pośredni ctw-a prace —  dr. Załuska, prze­
wodniczący Komisji wzajemnych ubezpieczeń — 
dr. Girs70wieA członek Zarządu — dr. Sztuk 
man.

Porządek dzienny nie został wyczerpany. 
Uchwalono zwołat jKmownic Rade Dekarską na 
7 kwietnia r. b. Nn posiedzeniu tem nu. in.: lu­
dzie wyfcmionś Komisja Wytwórcza. kitórcj za 
daniem będzie w  myśl Ustawy przeprowadzenie 
joonownych wyborów do Izby I.c k rsk h -j. ' 1;.

Wizyta w redakcji

KOREPETYCYJ, LEKCYJ
w zakresie od i— VIII klasy glmnaz|um, 
ze w s z y s t k i c h  p r z e d m i o t ó w ,
łipeejtlnoić: polaki, ottyk* i fizyka)
u d z i e l a  były naoczydel gimnazjum.
Warunki i b o m u  Postępy w nauce i wyni­

ki pod wari ncią. Łaaicawe zgtoizeniai
W iir  ui KrOlewska 7/2 m. 11.

Aresztowanie sprawcy 
afery certyfikatowej

Główny ,sprawca afery z certyfikatam i pałe- 
-.tyńskicmi. o której pisaliśmy, krawiee Zyj-klud 
po przesłuchaniu w polic ji został liarazie z.wol 
oiony. Odzysk.iwszy wolność, sprytny oszust 
cznt j chuąt r. W ilna

Polic ja  rozesłała za nim listy gończe. Narazić 
ślad prowadził do Warszawy. Dopi-ero onegdaj 
>o us uleniu iż Zysklnd przebywa w Oszmianie 
u krewneh. policja aresztowała go.

Osadzono Zyskinda narazie w wiezieniu pi>- 
-wjatowcTtr w Oszmianie. W dniach najbliższych 
zostanie on przy w ioziony pod eskortą policyjna 
do W ihia, gdzie indzie  zbadany przez sędziego 
śledczego.

.lak się okazuje z rtalszegn dochodzenia a fe­
ra ta zatacza coraz szersze kręgi. Ilość poszko­
dowanych. szczególnie niewiast, jest znacznie 
większa niż to narazie przypuszczano, (e)

Pp. k .,

Przed wczoruj odwiedził naszą redakcję Es­
tończyk, student filo log ji imiiwersytetu w  Tartu, 
p. W alter Loorls. P. Loort-s podróżuje pieszo po 
Europie dla sludjów językoznawczych i gorliw ie 
propaguje esperanto oraz swoją ojczyznę.

W podróży (ł. dwu, 1 itwn, Niemcy,, Gzecho 
Słowacja. W ęgry Jugósławja, Włochy, Francja, 
Jliszpanja Jtorlugalja). p. Loorls spotkał rów­
nież odbywającego piesze wędrówki wiedeńczy 
ka p. W oltera Krain zr studenta, interesujące 
go się zagadnieniami ekonomicznemu W spólnie

K R
D «ii- Jan Dam«c. 

jwtroj Jana Kfcpistrana W.

Wybuch w laboratorium chsnmznem U S. B.
Onesdaj » • «  zorem. w  czasie -^wlcźeń prakfy 

oznyeh w  laboratorium cliemlcznem U. S. B,, 
miał miejsce następujący wypadek: Jeden ze stu 
dentów biorących tego wieczora udział w  ćwi 
czenineh. Jnkób Kryński (W in  gry 11), zajęty był 
wydzieleniem eteru przy pomocy destylacji. —

W  pewnej chw ili kolba, skutkiem nagromadź®- 
nią się gazów, eksplodowała. przyckem Kryri 
ski odniósł poparzenia.

P ierwszej pomocv udzieliło tun pogotowie rji 
tu ni owe fe).

7 firm wileńskich ofiarami złośliwego
bankructwa

7 firm wileńskich: ,.W ilwat, Tckslii- Minor 
i Nirko, A bra m Żuk, Grinhole —  Wurman, Clia 
jet i Szcr44 złożyło skargę do policji, oskarżając 
kupca Auramn Kowarskiego z Nowo-Swięcian 
o złośliwe bankructwo i oszustwo

Abram Kowarski nabył w tych firmaeh na 
weksle, większe ilości towarów, wartości kilku 
ty więe, z ł Tow ary te jak wynika ze skargi, w

szybkim czasie sprzedał, po cenach tańszych niż 
sam płacił, a następnie ogłosił upadłość.

Skarżący dopatrują się w czynie Kowarskie 
go oszustwa i proszą o  poe.ągnięcle go do od 
pow-iedzialności sądowej, zaznaczając jednoczę 
śnie, iż posiadaja informacje, że ciice on zbiec 
zagranicę.

(cl-

Malwersacje w Zw. Pracowników 
Komunalnych?

Jak się dowiadujemy, wytoczone zostało do 
chodzenie przeciwka b. sekretarzowi Związku 
Pracowników Komunalnych w W iln ie  Aleksan 
drow i Awszczenee, pod zarzutem dokonania ma! 
wersnrji z t zw. „orderam i4-.

Jak wiaoomo, Zw. Prac. Kom., jak i inne 
Związki, rob ' swym członkom le udogodnienia, 
iż wydaje ordery do szeregu firm . w których 
posiadacz orderu może nuliy, towary, należność:

za klóre zostaje mu nnstepnie potrącana z goźy 
Mając dostęp do orderów Awszczenko. przy 

pomocy rozmaitych kombinacyj miał oszukać, 
szereg firm  wileńskich na sumę przewyższającą 
2 tysiące zł.

Z polecenia prezydenta miasta został Awsz 
czenko Zawieszony w swych funkcjach Jednoczę 
śnie sprawą zain.eresowała się prokuratura.

(C).

aijiLz i Loorls. *

właśnie, dotarli do W  dna. A le w W i,lo:ir p. 
Kraintz zachorował nagle i został umieszczony 
w  szpitalu św. Jakóba.

V. Loo rR  w czas".® pobytu swego w Polsce 
dwukrotnie stawał przed mikrofonem rad ja : 4 
b. m. we- Lw ow ie i onegdaj w- W iln ie. M ówił po 
esperancku o  swojej ojcz.yżnie. W  W iln ie  jest 
gościem akademickiego Koła Esperantystów.

Sympatycznemu i dzielnemu Estończykowi 
życzymy owocnej i przyjem nej podróży. 
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W i i l i ł  «io4r.» — cods. j  n>, 08 

Zachód »łońe* —  todz . 5 m. 43

ó i*strz>t*nic Zakładu MataoraWg1) V. S B.
w Wllnlt i  dnia 26/IH —  1935 roku.

Ciśnienie 7-54 
Tcinp. średnia +i>
Temp, najw. -RS 
Temp. najn, 0 
,Opad 2
W iatr: izachodm 
yem l. bar.: fSnn siaty 
1'wOrS IKiehninn:o. deszcz.

■z i
Przepow iednia pogmty w-g PIM":i:

Zachmurzenie zmienne z przclo-tnenri deszcze 
mi głównie \v dz-ielnicarti północnych a z yyjęk 
szerni ro»pogodzeniam i w południoyw-eh i śród 
koyvyrcli.

Temperatura bez większych zmian 
Uin-iarkowain: w-ialry zru tiodnie.

KO-sCBiLNA
—  Rekolekcje Jla e/.tonkow Clirześeljańskieh 

Zyriązkóyy Zawodowych rozpoczynają się w ko­
ściele św. Ducha (po-Dominikańskim, we środę 
(27.111) o godz.. 8 wńecz

IMTEJSKA
—  Nowy naczelnik urzędu przemysłowego,

Do pełnienia oboyy-iązkćrw naczelnika urzędu 
przemysłowego ną. ni. \Uilno desygnayyany zoslal 
dtzoz (irezydenta miasta p. Borowski, referent 
paszportowy wydziału ewidencji ludności.

—  Zmiany personalne w magistracie. W  zwią 
jku  z przeprowadzaną przez samorząd wileński 
akcją oszczędnościową oraz reorganizacją agend 
z (filiem 1 kwietnia przew idywany j< st szereg 
przesunięć personalnych. Zemerytowaniu oraz. 
redukcji ulegnie kilkudziesięciu pracowników.

Przygntow ania do sezonu inwestycy jnego. 
\Vtt7oraj yv tżrzędzie W ojewódzkim  odł-yła się 
konferenc ja, poświęcona, omówieniu planu robót 
sezonowych oraz akcji :za-trudriiania bczrolmt- 
nycti VV konferenclji ttfj z ramienia miasta 11- 
erestniezyli kieraw n-ik wydziałów tec!inicznvch 
garzadii miejski-egn inż. Jensz oraz naczelnik 
wydziału drogow ego ‘inż. Wątorski.

fV n  konferencji omóryiono warunki zoRud- 
iyhnia liezrobolnych oraz. v.ylknięt i ogćdny sZe- 
mat robót.

7. IN T W K H S y T F T r
— PiMtmoeja. Dziś dnia 27 b. m. w Auli Ko 

liinin.łwej Uniwersytetu o godz 18 odbędzie się 
promocja p. WiliKlzimierza Z-anna na doktora 
nauk ścisłych w zaliresit astronoinji w- W ydzia 
le Matematyczno-Przyrodniczym U. S, B. Wstęp 
wolne.

GOSPODARCZA
—  Zezna,ula o  doch-.»dzie. 1 kwietnia r. b. 

upływa teirmin składania zeznań dla wymiaru 
podatku dochodowego na rok 1935-ty podatko­
wy dla osób fizycznych i spadków wakujących, 
które w roku 1934 prowadziły księgi handlowe, 
względnie uproszczone księgi.

W  tym samym dniu (1 .IV r. b.) upływa -rów­
nież termin uiszczenia przedpłaty, którą należy 
wnieść w wysokości połowy kwoty, jaka przy­
pada od zeznanego dochodu.

Odwołania od decyzji b»ui Funduszu Pru 
ey załatwiać będzie wojewoda. Z dniem 1 kw iet­
nia wszelkie odwołania od decyzyj w ojew ódz­
kich biur Funduszu Pracy i od decyzyj ekspozy­
tur Funduszu Fracy rozpoznawać: będzie woje 
woda, którego decyzje będą ostateczne.

Dotychczas ostatnią instancją w  sprawach 
przymusu zahezpicczenia robotnikćiw na wypa­
dek hezrrfhocia, wymiaru zasiłków i 1 p była 
Ministerstwo Opieki Społecznej.

ZE B R A N IA  I O DCZYTY
—  Klun W łóczęgów . W e  czwartek hvyjątkow-o) 

dn. 2c8 b. m. w lokalu przy ul. Przejazd 12 
odbędzie się 280 zebranie Klubu W łóczęgów. 
Początek o godz. 19.30. Na porządku dziennym 
referat p. Józefa MiienKiewicza p. t. „Sytuacja 
nauczyciela na terenie iZom Północno-Wscbod 
nvch“ . Informacji w spraw-ie zaproszeń udziela 
codziennie p. Slanisław Hermanowicz w  godz 
18- -120, lei. 99

—  Si-eda Ucraeka. Dziś na Środzie L iterac­
kiej M eleb jjr  W ańkowicz wvgłosi dyskusyjny 
■Klczyl, który zalylułował „Pycha z ojca miecza, 
a maiki snkiewki'‘. Początek o godz 20.

—  Zwalczanie chorób w-eiierycz.nyc.li 28-go 
marca w O-.rodku Zdrowia (Wiielka 4(V, z ram ie­
nia T-wa Eugcniczncgo dr. Ryll-Nardzewski wy­
głosi odczy na temat „Zwalczanie chorób wene­
rycznych >v Polsce". Początek o 0 w. Wstęp 
wolny.

ZE  Z W IĄ Z K Ó W  I  S fO W 'AR7YSZEI^
—  Z 23 CIA LM FR YTÓ W . 10 marca odbyło 

«nę doroczne wałne zebranie członków w ileń sk i 
go oddziału Związku Emerytów Państwowych.

Zarząd oddziału w-ydał w  lutym r. b. odezwi 
do wszystkich emerytów, zapraszającą rut wałm 
zebranie Odezwę powyższą otrzym ał każdy exm- 
rvt osobiście podczas odbioru pensji za marzet 
Niezależnie od tego w -wileńskich gazetach po­
dane zostały wzmianki o mającym się odbyć 
walnein zebraniu.

Zdawało się, że po lak energicznej agitacji 
•stawi się na doroczne zebranie przynajmniej dzie­
siąta część ogółu emerytów których jest w  sa 

,mem W iln ie około 4000. Tymczasem... członków 
czynnych przybyło —  20, zaś gości —  60.

A jednak garstka Judzi dobrej w oli nie znie­
chęca się taką obojętnością omerj-tów do zrze­
szenia. Przekonani, ze cierpliwością i swą ofiar 
ną pracą zdobędą wreszcie z rozum i -nie ogół, 
emerytów, łudzi ei, zgrupowani w zarządzie od 
działu, opracowali nowy regkilamm kasy samo­
pomoc \ który głosi, że celem kasy jest:

1) Pomoc na wypadek śmierci członka kasy 
w formie jednorazowej zapu-mcfgi pieniężnej. Wy 
sokość zapomogi zastosowana jest do jednaj r. 
■i grup, według których opła-.ane są składki człon 
kowskie.

2) Odprawa do 'życia —  wypłacana po 12 la 
lach uiszczania Składek członkowskich.

Gdyby chociażby dziesiąta część zamieszki 
łych a* W iln ie emerytów zapisała rsię do związ 
ku i wpłacała składki, można byłoby stworzyć 
kapitał, zupełnie wystarczający na rois-zerzenm 
działalności kasy samopomocy w- -ostaci udzie­
lania pożyczek, bezzwrotnych zapomóg i t. p.

Szczegółowych wyjaśnień, dotyczących statutu 
ziyią.KU emerytów, jak równi R  regulaminu, u- 
dzieta Zarząd wileńskiego oddziału związku enie 
rytów w  poniedziałki i czwartki w godz. 17—-19 
w  biurze związku przy ul. Zawalnej 1 m. 1.

S P R A W Y  ŻY D O W SK IE
—  lustrac ja  agend gminy. Kom isja która 

z polecenia, p. wojew ody w-ileńskiego od tygodnia 
przeprowadza kontrolę gospodarki żydowskiej 
gminy wyznaniowej w  W iln ie  dokonała 26 b. m 
lustracji cmentarza żydowskiego bibljoteki i in 
nycli inwestycyj podległych zarząd/owó gminy 
Prace komisji potrwają zapewne jeszcze czas 
dłuższy.

—  POSIEDZENIE NAUKOW E Z. I. N. w 
dziesięciolecie iego powstania odbyło się w nie­
dzielę wieczór w budynku Instytutu Zebranie 
otworzył p. W irgili Kahan. Po złożeniu sprawo? 
dania z działalności Tow. Przy jaciół Z I. N. omo 
w ił Z. Kałmanowicz apolityczność li ponadp-arty j  
ność pracy naukowej Ż. J N , dr. Weislreich zaś 
zreferował wyniki ostatnich badań nad proble­
mem młodzieży. Po przemówieniu p. Szaipśrj 
który poruszył najaktualniejszy problemy finan 
sewe Instylulii zamknął dr. Kownrski, który w 
międzyczasie objął .przewodnictwo zebrania, po ­
siedzenie.

Po  zebraniu odbyto .się uroczysto otwa/rie 
ładnie i celowo •'urządzonej czytelni. fmj

H O / M -
—  Za znęcanie się nad koniom, zaprzężonym 

d ) przeładawanego wozu rięż.arowego, woźnica 
M ejer Kaptan (Archanielska 79, ukarany został 
przez starostę grodzkiego 14-dniowym bezwzględ 
nym aresztem. Kaptan pociągnięty został do on 
powiedzinlności na podstawie doniesienia przy 
godnych śyviadkóy\ jego przekroczenia.

—  Starosta grodzki skazał w trybie admini­
stracyjnym na 3 tygodnie bezwzględnego aresz­
tu Olgę Noyyakowską (Trwała 50) kelnerkę w t< 
atrzc żydoyy-skim za niestosowanie się do decyzji 
starosh zabraniającej je j R/bytu w  Wlilnię, jako 
mieście położonem w  pasie granicznym. Nowa 
kowska karana była sądorvtiie za działalność: 
antypańst wov. a.

Teatr i mti7v K?
TE ATR  M IEJSKI PO H U LAN KA.

—  Dziś, yv środę dnia 2 bm. o godz. 8 wiecz. 
po raz ostatni ,Jltoralność Pani Dulskiej" —  
świetna komedja w 3-cli aktach Gahrjelj Zapol 
skiej. W  roli głównej —  I Jnsińska-Detkzwska 
(Duiska).

—  JiFro w  czwartek dnia 28 marca przcdsia 
w i en i ezawieszone z powodu próby generalne! z 
Golgoty.

—  Najbliższe jjrzedstawienie „G o lgo ty4. —
W  piątek dn. 29 marca o  godz. 8 wiecz. w  T ea ­
trze na Pohulance .odbędzie się premjera mister 
jum religijnego- „GOLGOTA W  wykonaniu 
udział bierze cały zespół oraz chór pod kier. 
p ro f Adama Lńdwiga.

TE ATR  MUZYCZNY „L U T N I A4-.
—  ,,SZTYGAR4' po cenach zniżonych Ijz's 

n godz. 8,15 yyiecz. ukaże się obfitująca w pię 
kne meladje ogólnie luldana op. Zet,tera „Szty 
gar*1, która odniosła wielki sukces artystyczny. 
Pierwszorzędna obsada sceniczna z J. Kulczyc 
ką i K Dembowskim na czele, przyczynia się 
do yvydobvcia wszystkich -walorów tego warto* 
ciowcgo utyy-oru. Zespół baletowy z udziałem 
M Martówny i J Ciosie,tskiego, wykona w  nk 
cie 2 efektowne tańce. Ceny zniżone

—  „W csohi Para44. Najbliższą TO-emjerą teat 
ru „Lutn ia*4 będzie pełna humoru i zabawnych 
sytuacyj melodyjna op. Ziehrera „W esoła Para" 
Udział bierze cały zespół artystyczny pad reży 
serja M. Domosłayyskiego.

Kiitilct —  to chleb pow»i«dni —  
Karmi rozum, uczucie i fantazję.

N O W A

Wyonżyczafnia książek
Wffno, ul. Jagiellońska I I ,  m. k.

O STA TN IE  N O W O Ś C I  
Kaucja 3 zł. Abonament 2 zł.

I

I
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.ŚRODA, dnia 27 marca 1925 roku.

6,30: Pieśń. 6,33: Pobudka do gimnastyki. 
8,36 Gimnastyka. 6,50: Muzyka. 7,15: Dziennik 
poranny. 7,25: Muzyka. 7,4-5: Program  dzienny. 
7,50: Audycja Iniarska. 7,55. Giełda rolnicza. 
8,00: Audycja dla szkół. 11,57: Czas. 12 00: H e j­
nał. 12 03 Kom. met. 12,05: Koncert orkiestry 
Landowskiego i Pewznera. 12,50: Chwilka dla 
kobiet. 1'2,55: Dziennik południowy. 13,00: Kon­
cert Dworakowskiego. 13,50: Odcinek pow ieś­
ciowy. 15.45: Popularne suity. 16,30: Sylwetki 
kobie* zasłużonych —  wygł. Michalina Greko- 
azicz. 16,45: Galii Gurci śpiewa. 17,00: Podstawy 
w iedzy współczesnej. 17,15: Koncert z cyklu 
„Temiec w  literaturze skrzypcowej i fortepian-o- 
wej“ . 17,50: Książka i w iedza —  najnowsze ksią 
ik i  przyodn icze. 18,00: Koncert koła śpiewa­
czego. 18,15: Wesoły sketch 18,30: Audycja dla 
dzieci „Jak zajączek budził wiosnę“ . 18.40: 
Zycie artystyczne i kulturalne miasta. 18.45: 
Muzyka. 19,07: Program  na czwartek. 19,15' 
Przegląd litewski. 19,25: Wliad. sportowe. 19,35: 
Kwadrans na altówce. 19,50: Feljehtn aktualny, 
20,00: Koncert kameralny w  wyk. Kwartetu im. 
Karłowicza. 20,45: Dziennik wieczorny. 20.55: 
Jak pracujemy i żyjem y w  Polsce. 21,30: Kon­
cert Chopinowski. 21,30. Audycja pogodna w  
opr. K, Gałczyńskiego. ■ 21,40: Pieśni polskie. 
22,00: Koncert reklamowy. 22,15 Koncert ży- 

"czeń. 23,00: Kom. met

CZW ARTEK, dn. 28 marca 1935 r.
6,30: Pieśń. 6.33: Pobudka do gimnastyki. 

5,36: Gimnastyk, 6.50: Muzyka. 7,15: Dziennik 
poranny. 7.25' Muzyka. 7,45 r Program dzienny. 
7,50: Chwilka spółdzielcza. 7,55: Giełda roln i­
cza. 8,00: Audycja dla szkół. 11,57: Czas. 12,00: 
Hejnał, 1203 Kom. met, 12,05: Audycja dla 
®kók 12,30: Muz. poranek szkolny. 13,00: Chwil 
ka dla kobiet. 13,05: Dziennik południowy, —  
13,10: D. c. muzycznego poranku szk. 13,45: 
Z rynku pracy. 13,50:Hj'xlzienny odc.nek powie 
knowy. 15,45: Muzyka operetkowa. 16,30: Pog.

N iezwykły pcęrzet Or. ZafłiiPdson
chirurg

p o w r ó r i !
Przyjmuje: 9— 1 i 3- - 6.

Zmarty przed kilku dniami polityk rumuński Paweł Rrataseanu. wyraził w testamencie życze­
nie, aby trumnę ze zwłokami zaw ieziono na cmentarz nu Wozie chłopskim. zaprzągnietvm 
w 6 par wołów. —  W oli zm arłego stało sit; zadość, jak io widać na nasz-em zdjęciu. —

w języku franc. 16 45: Z preludiów Debussy ego. 
17,00: Fale elektryczno w służbie badawczej nad 
traterją. 17,15: Słuch, z okazji 250-lej r-oczn. nr. 
J. S. Bacha. 17,50: Poradnik sportowy. 18,00- 
Utwory na cytrę w  wyk. W itolda Jodko. 18,15 
W  Bristolu na Danielewiczowskiej. 18.30: Co 
można zrobić z pomarańczy. 18,40: Zycie orty 
styczne i ikidturalne miasta. 18,45: Popularne 
utwory skrzypcowe. 19,07: Progiam  na piątek. 
19,15: Litewski odczyt ekonomiczny. 19.25: Wda 
diomości sportowe. 19.35: Pieśni w  wyk. Eug. 
Maja. 19,50: Feljetou aktualny. 20,00: Muzyka 
lekka w wyk. ork. R. P pod dy-r. Stanisława 
Nawrota i udz. Haliny Dudiczówny. 20,45: Dzien 
niik wiecz. 20,55: Jak pracujemy i -żyjemy w 
Polsce-. 21,00: Koncert wieczorny. 22,00: Kon­
cert reklamowy. 22 15: Muzyka taneczna. 23,00 
Kom. met.

P  A  | Oziś r ieodw o łi nie 
1 o s t a t n i  d z l e f t ! =IM TA C J AyŹ Y Cl A

F I L M
RERI -  B000 
ŻELICHOWSKA 
BRODNIEWICZ
ZNiCZ i inni

—  Niew idzianą dotychczas w polskim filtme wystawa. —  N iebywałe napięcie, —  Efezotyka —

Już J U T R O  p rtm jera !
Wielki Sensacyjno-erotyczny

ŻARNA

C ASjjjO J
zbiera lauiry powodze­

nia w najnpwszynj e g ­

zotycznym  filmie p. t. G t a GARBO
MALOWANA ZASŁONA

Seanse o 

+_ 6 -8 -1 0 1 5

H E L I O S I SILWJA SIDNEYDZIŚ! Rewelacja sezonu! Najsubtel-
niejsza i najpiękniejsza gwiazda ekranu
olśni i oczaruje wszrstk ch w podwójnej roli w atcjjUm ie 

a /  0 *  |  B  mm rn 1 1  W, - »  ar gk P R Z E Z  Rei- rosyjskiego m istria Teatru St> lisła wi Liego
K  s I e Z N I L Z K A  o n  n u l  M ' P»ttneren> je j fi®TY G rand, boha-
I l l ^ P l | l f a l l V l w i B l % n  3 ir  d n i  ter filmu Madame Butt. i f W  
U W A G A : Nad program: koiOrOWB atrakcja odznatzon nagrodą na festivalu 'ślinowym w Mo* 

skwie W I -ym r. b. p. t. „KOPriUSZEK" oraz PAT i najnowazy tygodnik Paramuuntu

egzotycznym
p. ta05M ISK0 | S i!  Sylwia Sidney i Cary Grant w$|0e'

„MADAME BUTTERFLY11
N A D  f^RO G RAM : Urozmaicone DODATKI DŹWIĘKOWE. Poer. a lam ów codz. o g. 4-ej p.p.

Licytacja
Na podstawie Rozporz. Rudy Ministrów z dn. 

25 czerwca 1932 r. o  postęp, egzek. W ładz Skar 
bowych (Dz. U. R. P. Nr. .2/32 poz. 580;, —  2 
Urząd Skarb>wy w W iln ie nmiejszem podaje do 
wiadomości publicznej, że w  dn. 29 marca r. b. 
o  godz 11 w lokalu Sali L icytacyjnej U izędów 
Skarbowych orzy ul. Niemieckiej Nr. 22, odbę 
dzie się w  pierwszym terminie (od ceny szacun 
kowej", publiczna licytacja 2 maszyn cukierni­
czych (walcówek) należących do firm y ,.Hcnka 
W ileńska" na pokrycie należności Skarbu Pań 
stwa

Przeznaczone do sprzedaży przedmioty oglą 
dać można na miejscu sprzedaży w dniu Iicvta 
c ji m iędzy godz. 10 i 11.

W  wypadku niedojścia do skutki licytacji w  
pierwszym terminie licytacja w drugim terminie 
odbędzie się dnia 4 kwietnia 1935 r. o godz. 11.

Naczelnik Urzędu (— ) W . Rytel

tmzitiLAU

LEKCYJ MUZYKI
NA G ITARZE  I U  LNDOLINl*'-

Orgaaizoję orkiestry ludowe i dęte, —  Piszę 
jzicoły, albumy, partitury orkiestrowe, Lekcyj 
udzielam w mieszkaniu reflektanta. Dow iedzieć 
się: Biskupia 4— 18, lub Św.W incentego 6/17— 3 

Kapelmistrz L. KIOWdKlrt

Kto chce m ieszkanom ice not 
włiftnoić

(2 — 3—4 pokoje x kuchnią) w nowoczesnym 
nowym domu w centrum miasta ze wazel- 
iciemi wygodami (centralne ogrzewanie, gaz, 
woda, telef , światło, winda). Wolne od wszel­
kich podatków w  ciągu 15 lat.. Koszt budowy 
mieszkania może być uregulowany nie tylko 

gotówką lecz i roaterjałem budowlanym. 
Oferty proszą nadsyłać do Admistr. „Kuriera 
Wileńskiego** ul. Biskupia 4, pod „Inżynier*

Na wilefiskim bruku
V» A.1MAN Z NOŻYCAMI CONTRA WAJSMAN.

Onegdaj wieczorem w sklepie elektro tech­
nicznym Wuj munii przy ul. Trockiej 17, pom ię­
dzy synem W ajimm a Jtiljunetn, u jednym z kli- 
jentów el.-mc-nlercin Lejbą Wajsnianem, zam 
przy ul. Zawalnej 27. wynikła sprzeczka. W  cza 
sic sprzeczki Juljau Wnjme.n z nożycami w rę 
ku rzucił Kię na W a j.-.man i i zranił go.

Wajsman wpierw udał się do lekarza na o- 
patrunck. u, następnie do komisarjatn P  P., 
gdzie złożył skargę. (c)

POGRÓŻKA O B LAN IA  W ITR IO LEJEM . Ig
Kupiec Zcłinan Noar zam. przy ul. Szpital­

nej 18, złożył w  komisarjacie zameldowanie,

Iż niejaka Janino. Jakubowska (W . Pohulanka 
27) grozi m,i oblaniem witriole jem .

Jak zeznaje Noai, przyczyny tej groźby «a 
następujące: W  swoim ezaslc pożyczył pod hi­
potekę domu większą sunie niejakiej Kalinow 
sklej, zam. również przy ul. W . Pohnianka 27. 
Ponieważ Kalinowska nie wywiązała się ze 
swych zobowiązań. Noar zagroził je j wystawie 
ulem je j domu na Mcyiację.

\Vonvez-ts zgłosiła się do niego przyjaciółka, 
brata KaBnowskiej, Jakóbowska i zagroziła ma. 
Iż w  razie jeśli odwary się wystawie etom Kali- 
newskiej na licytacje, obleje go kwasem siar 
ezanym. fc j

RESTAURATOR OBI.ANY GORĄCĄ ZUPĄ
•

W czora j wieczort-111 w barze przy nl. Tatar­
skiej. stanowiącym własność b. sekwcstraiora 
miejskiego p. Górskiego ditszlo do w ielk ie j awan 
tury Dwaj goście przybyli eło baru silnie pod­
chmieleni zaezęli wymyślać Górskiemu, puczem 
przystanili do demolowania lokalu,

Kiedy Górski nsiłował ich uspokoić, jeden,' 
z gości wylał mu na głowę gorącu zupę „ poda:- 
nego talerza.

Kres awanturze jiołożyłu zawezwana -z po­
bliskiego koinlsarjrhi jndicia. która zidrzs mała- 
onu awan6.1 rotków. Okazali się nimi niejacy P  
W asilewski (W ileńska 4) oraz 1>. Karczewski,, 
których odstawiono do komisarjntu. (cą

N AG ŁY ZGON

Przy zbiegu ulic Szopena i Sadowej u radł 
nagłe na chodnik jąkaś kobieta. W ezwane po­
gotowie ratunkowe, w osobie dyżurnego lekarza, 
stwierdziło zgon skutkiem nagłego ataku scrco 
wego. Nagle zmarła okazała się 62-letnią Baslo 
Szcjninkową, zain przy ni sadowej 17. C ierpia­
ła ona, jak ustalono, na wadę serca. (c,

Kunitet Htdzprezy T-wa KrrdftfiwegB
miasta W ilna

zaprasza pp. PełnomocniIców na Doroczna Zgromadzenie, Wtóre odb«idzie 
aią w sobetę dnia i i  kwietnia 1935 r. godz. 7-ej w iecz w lokalu T ow a ­
rzystwa przy ul. Jagiellońskiej nr 14 z naatąpującym porządkiem dziennym 

] )  Zagajenie i wybór Przewodniczącego; 2) bilans oraz aprawoz- 
danie Zarządu, Komitetu Nadrorczego i Komisji R ew izy jn e j 3) sprawo­
zdanie z zabiegów o ulgi dla członków Towarzystwa; 4) projekt ulg dla 
członków Towarrystwo; 5) sprawa statutu; 6) preliminarz wpływ ów  i wy- 
datlrów na r. 1935; 7) wybór na miejsce ustępujących dwóch członków
Komitetu Nadzorczego i dwóch zastępców; 8) wybór na miejsce ustępu­
jących dyrektora i zastępcy; 9) wybór Komisji Szacunkowej; 10) wybór 
Komisji Rewizyjnej; 11) wolne wnioski.

U W A G A I Zgromadzenie będzie prawomocne bez względu na ilość 
obecnych na niem Pełnomocników (§  74 Statutu).

,<}J
K R Ą .

wyda Todic, Dezpłatnir —  o ile 
Dourosisż — p i ę k n i e  r e ­
d a g o w a n e  c z a s o p i s m o

%
■NOWA LINJA

Znajdziesz tam wszystko dla Siebie 

Wydawnictwo „Nowa Lin ja", Kraków, Skrytka pocztowa 772

MISTRZ STOLARSKI
Dostawca firm: Br. Łokucjewskl i Olkin
P osiada na składzie now oczesne 
meble Stylowe i przyjm uje zam ó­
w ienia na takow e po ceoacb dostępnych. 
Dojazd autobusem  z Placu O rzesz­

kow ej do ul. ROwne Pole 5-a.

STANISŁAW STR0CKI
DOKTÓR

J. PIOTROWICZ- 
JURCZENKOWA
Ordynator Sz lit. Sawicz 

Choroby (kórno, 
wen«ryeine i kobiece

Wlleftskff 11, tti. Dfe
Przyjm. od 5 —  7 w.

DOKTOR

Blumuwicz
Choroby weneryczna, 

skórne i moczopłciowt
w  a lk a  A l, ta l.  P -t i

Przyinfii od 9— 1 I 3—fi

AKUSZERKA

Szkielonbwa
pr, -sprowadziła ,ię 
na ul Mickiewicza

d. 44 m. 22.

AKUSZERKA

M. Brzezina
przyjmuje bez przerw* 

przeprowadziła się 
Zwierzyniec, T. Zana 
na lewo Gedyminowską

ul. arodtki 27

DOKTÓR

Wolfson
Choroby skórne, wen. 
ryczne i moezopłc.owe
Wljertska I, tal. 10-67
Przyjm- od 9— 1 i 4— fi

AKUSZERKA

Han* litom
Pnyimuje cd 9 —  7 w. 
ul. J. Jasińskiego >-21
róg Ofiarnej (obok SąćN

Poszukuję 
mieszKsnia 

z 3—4 pokoi
ze wszystkiemi wygo­
dami w śródmieściu. 
Oferty do Administracji 
„Kurjera Wileńskiego" 
pod „Solidny lokator"

Skrad drzewa
M. Klaczko i Syi
Witoldowa 39. tel. 2042' 

Polef-a:
KAFLE. CEG ŁY  

D Y K T Y  
i MA TERJAŁ budowl

—  na rakv —

Sorzedam
!000 dachówek używa­
nych. ul. Dzielna 40— 1 
Dow. w godz. 5— 6 pp

STUDENT
(z maturą niemieckiego 
gimnazjum) udzieli ko­
repetycji lub konwer­
sacji języka ni emieckie­
go. Zgłoszenia: Wilno, 
zauł. Bernardyński 8— I

Potrzebny chłopak
do nauki fotografii 

inteligentny. Dowie­
dzieć się w Zakładzie 
Fotograficznym l_- Sie­
maszki, Wielka 44—jG

pracy
,a godziny lub stałe< 
do dzieci lub gospo-- 
datoiota. Udzielam lek- 
c-yj. Żydowska 10 m. 25 

„Korepetytorka**

włada jęz. niem. i ang. 
poszukuje < dpowit dnief 
pracy. Zgłosz. do admi- 
niatracii . Kuriera WU." 

dla Daniela

UDZIELAM
L E K C Y J

w zakresie gimnazjal­
nym z polskiego, fizyld, 
chemji i mate-natyki. 
Zgłoszenia do adenin. 
„Kuriera Wileńskiego" 

pod „Solidnie"

5pr?edaje się 
row er uźyw aiśy

w dobrym stanie 
Zakład fotograficzny 
ul. Wielka 44 m 10

PLAC
D O  SPRZEDANIA  

na Pośpieszce przy ul 
I ięknej 9. Dowiedzieć 
się w aduin. „Kurjera 

Wil." od godz 9—3

RSDAKCJA i ADMINISTRACJA: Wilno, BisknpU 4. Telefony: Redakcji 79, jjj Aonnntstrzcji 99. Redaktor naczelny przyjmaje od godz. 2 —  3 ppof. Sekretarz redakcji prayjmaje od goaz. 1 —  3 ppoł 
A4w !i tzi ac ,, czync, od godz. 91/,— 3V, ppoł. Rękopisów Red*aCja ni« zwraca. Dyrektor wydawnictwa przyjmuje od godz. 1 —  2 ppoł, Ogłoszenia sa przyjmowane: od godz. 91/,—  3G, 17  —  9 wieas

Konto czekowe P.^K. O. Nr. 80.750. Drukarnia —  nL Biskupią 4. Telefon 3-40.
C7NA PRENUM ERATY: mltsięcznte z odnoszeniem do domo lub przesyłką pocztową i dodatkiem książkowym 3 zł., z odbiorem w administracji 2 zł. 50 gr. Zagranicą 6 zŁ CENA OGŁOSZEin: Za w ierai ■ 
włłtmelrowy przeo tekstem —  75 gr., w tekście 60 g r„  za tekstem— 30 g r„ kronika redakc., komunikaty —  70gr.za  mm. jednoszp„ ogłoszenia mieszkaniowe —  30 gr,za wyraz. Do tych cen dolicza ta--. 

•  agłoszeDta cy i owe I tabelaryczne 50 u w nnmerach niedzielnych i świątecznych 25%, zagraniczne 100%, zamiejscowe 25%. Dla poszukujących pracy 50% zniżki. Za namer dowodowy 13 gt 
Uktaci ogłoszeń w tekście 4-ro łamowy, za tekstem 8-rnio łamowy. Administracja zastrzega soDie prawo zmiany le.mhit’ dnku ogłoszeń i nie przyjmuje zastrzeżeń miejsca.

W y d .  „Kurjcr W ile ń s k i “  Sp. z o. u. Orlik. „Znicz“, Wilno, ni. Bisk Bundurskiego 4, tel. 3-40. Redaktor odp<>w. Witold kiami.
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